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Nr. 274. Lwów — Czwartek dnia 1 Grudnia. Kok 1898.
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Wychodzi w dni pownetete 
I godzmit 2 po południu c datą dnia

następnego. * n< . i

numeeT łośztuje
*e Lwowie . . ■ *
tła prowincyi.........................®

Furora \ pojMulch M to lif cl
Wszelkie „Doniesienia prywatne* 

Jlkoto o zaręczynach. ślubach, weselach, 
Nabożeństwach żałobnych, pogrzebach, 
Wszelkie nekrologi, opisy nczt i zabaw 
prywatnych, wszelkie reklamy dla ba
lów, edczytćw i koncertów, wszelki* 
•piey tkładek, doniesienia o zgnbach Ino 
• znalezionych przedmiotach i i  4. i i  ^  
^  i i  centów cd wiersza.
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' Z a  zmianę adresu dopłaca się 20 et.
k platę należy uiścić równocześnie

z zadaniem zmiany adresu.
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Oany ogłoszeń: Zwyczajne ogłoszenia 
-  — na czwartej stronicy

W iem petitowy albo jego miejsce - * * li fb» 
w ,próbnych ogłoszeniach11 *» kjttae

•łowo tłustym petitem p o ........................* *
tłustym garmondem po . . • • ♦ » * w

Korespondencje prywatne *a kaids iłowe 
lluitym petitem po • * »
1 Nadesłane na trzeciej stronicy:

Ogłoszenia, wiersz petitowy albo i ego miejsce 30 cl 
Keklamy . . . 20 ct. | Nekrologia . . 20 ct. 
Ogłoszenia do Przeglądu przyjmuje „ BIURO 
DZIENNIKÓWw ni. Karola Ludwika 1. 9.

Ogłoszonla nad prxegl(doi» polltyaznym SO i l  
M wforaaa. „
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Hryhorya O.

Adres Rodakoyi i Administracji^
Ulica Sykstuska I. 45. Naczelny Redaktor i Wydawca: L UD W1K MASŁ O WSKI.

Lwów 30 listopada.

miesiącach wyszedł on * biorokratyosnej łaźni 
’ zmieniony do n'epozDania: w każdym urzędzie 
! autonomicznym większość miała być zape
wniona Rosyauom, a stali członkowie *ar*ą- 

Prawie dwa lata temu powstał projekt dów, oayli tak zwanych „upraw1*, mieli byó 
Oprowadzenia urzędów autonomiczny oh na Li- \ zatwierdaani przez gubernatorów, podczas gdy 
j*ie, Wołyniu, Podolu i w ijowszosyźnie, t w okolicach rosyjskich tylko prezesowie «a- 
sfyńl te podniesiono w Petersburgu nie dlatego,! rządów są zatwierdzani przez ministra spraw j 
'by daó wyraz zaufania do tamtejszej ludno- wewnętrznych; kurya włościańska miała byó 
i  lecz żeby podnieść w tych okolicach stan reprezentowana w radaoh przez „pośredników 

ćmy |*g, »o*tów i wszelkich innyoh urządzeń oy- pokojowyoh", będących urzędnikami koronny- 
wt,K1 gilizaoyjnyoh, zaniedbanych nadzwyoaajnie mi; kurye miejskie wysyłałyby delegatów ze 

ez biurokraoyę, która cały swój czas i ! swych rad miejskich podług wyboru burtni- 
*‘ zjstkie swe zdolności poświęcała tylko tro -; stres; nsdto wprowadzono głosy wirylne, któ

ani*
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roz- IMeniu jakiejś intrygi polskiej i uciskaniu du- rymi obdarzono szefów wszystkich rządowych filia twierdzy k-onsztadzfcej, mniejsza od filii

rosyjskiego monarchy- A * zatem wzniesienie j lub ściągających na siebie pewne zarzuty, ko- 
twierdzy morskiej, z którr j byłoby można rzu* rzystały w znacznie większych rozmiarach, ani* 
oió się na rosyjską flotę, okazało się potrzebaem żeli poprzednio. Ź s te wydalenia w wyższym 
i wyszedł rozkaz ufortyfikowania (Jisńska. Ze stopniu dotknęły Polaków i Czechów z 
strony rosyjskiej natychmiast dano odpowiedź: Austryi, tłómaozy się bliskiem sąsiedztwem, 
rozkazano wykopaó nowy basen dla floty w o -, Przeważnie wydalano pomooniozyoh robotni- 
jenaej w poroie Libawskim, Ten port stworzo-ł ków roluiozyoh. Z natury rzeczy wynika, że 
no sztuoewo *» panowania Aleksandra III. W j robotnioy ci w pewnych porach roku nie mają 
odległości mili od brzegu W>r.skiego wykopano > zajęcia, a skoro nie znajdą ryohło'innrg o zarobku, 
olbreymi dół, z którego ziemię usypano wałem) mogą staó się oięiarem, lub jako pozbawieni
wzdłuż morskiego brzegu, przekopano kanał, 
wzniesiono forty — i tak powstał świetnie za
słonięty od strony morza port, * który nazwano 
portem Aleksandra III. Była to niejako druga

owieństwa katolickiego. Nałóg ten, jak ka- i dykasteryj. Ale i ten projekt zdołała biuro
ia.

♦  I
♦
#
4

4y inny, przerodził się z biegiem czasu w 
‘ orobę biurokraoyi rosyjskiej, w rodzaj manii 
keśladewozej, na którą farmakopeja admini- 
aoyjna nie poBiada lekarstwa. A tymczasem 

lak oywilizaoyjnyeh urządzeń poorąl dawaó 
ę we znaki władzom wojskowym. Dziś żadna 
*eya militarna nie jest możliwa bez doskona- 
“oh dróg i mestów; nie wystarosą choćby 
jwiększe ambulanse, jeśli gęsto rozs.ane mia- 

«ozka nie mają własnych szpitalików; zapasy 
boża wojskowego ryohło się wyozerpią, jeżeli 
e ma w wioskaoh zapasowych magazynów, 
pełnionych ziarnem i sianem. Bez tak oh ma- 
zynów mogą się obejśó państwa środkowej 
kachodniej Europy, gdzie wszystkie okolice 

związane ze sobą sieoią komunikacyjną, ale 
osya musi je posiadać, bo choó nabudowała 
żo kolei, zawsze jednak w stosunku do swych 

bazarów i odległości ma ich tak mało, żeprzy 
kidym cokolwiek zwiększonym ruchu w ja- 
tuś jednym kierunku wnet powstaje na sta- 
koh zator i ruch ustaje. Tak było parę lat 
U podczas dowożenia zboża do okolic, 

tkniętych głodem; tak się stało w tym roku, 
►♦jpdy odrazu auio ładunków abożowych skiero- 

(rkbo ku portom morza Osarncgo. Te wypadki, 
' “Wt erzejące s>ę przy każdej sposobności, woiąż 
Wypominały sferom wojskowym, że olbrzymia 

. I (< ̂ Wia, zgromadzona w ziemiach polskich i stale 
l*h Utrzymywana właśnie dlatego, że jej prędkie 

Ezoł̂ j j PWeyf jezienie z daleki oh okolic jest wprost me- 
"?{£-r°żliwe, może byó rychło po wybuohu wojny 

1 1 ratona na niedostatek żywnośoi, na mitręgi 
.Powodu braku dróg i mostów, wreszcie na 
ahezpieozeństwo „paraliżu obozowego", to
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kraoya jessose raz zakwestyonowaó. Zaowu 
odesłano go do komisyi, z której teraz wy
szedł w takim oto kształoie: „osłonkami za
rządów autonomicznych mogą byó wyłącznie 
osoby, mające prawe nabywania ziemi w kra
ju zaohodńim; gdzie takioh osób niema, człon
ków miauuje rrąd; wszystkie stałe posady w 
zarządach obsadza władza administracyjna". 
Sądzimy, że teu projekt już zadowoli biuro- 
kracyę, bo dla niej wymyślony, dla jej intere
sów. Nie prześliźuie się do zarządów ani je
den Polak, gdyż żaden z nich nie ma prawa 
nabywania ziemi. Pouabywali ją prawie wyłą
cznie ozynownioy; zbankrutowali oni na go
spodarstwie rolnem i teraz „ jako członkowie 
zarządów 'będą brali pensye, które się im 
bardzo .przydadzą. Budżety oni będą ukła
dali, a ioh braoia w czynnej służbie ni
gdy nie odmówią zatwierdzenia *preluninarzy 
i raohunków. Otwiera się tedy dla biurokra
c ji  nowe źródło doohodów — i to jest auto
nomia, której jedynie warci Polaoy. Nie po
trzeba jeździć na Eubę lub Filipiny, aby po
znać jak wygląda taka gospodarka.

Zmyśleniem się okazało niedawne donie
sienie niektórych dzienników, jakoby w War
szawie zaozęto prześladowań młodzież i jakoby 
uwięziono wielu studentów nowej policeohm-
k i: żadnego ~ nie aresztowano. Zmyślono ró
wnież, że seminarya duchowne w Królestwie 
Polakiem postanowiono zrosyamzowaó: wszyst
ko w nich pozostanie, jak dotąd było. Ale to 
nierównie ważniejsze, że w ziemiach polskich, 
z wyjątkiem Królestwa, powstaną nowe ozyno-

pierwszej w Bewlu, ale od tych obu lepsza, bo 
otwarta przez ea?y rok, gdy tamte dwie . za
marzają na trzy, oięsto na octery miesiąoe. 
Jednakże ponieważ Lubawa jest oddalona od 
granioy niemieckiej tylko o sto mil morskich, 
które okręty wojenne mogą przebyć w oztereoh, 
najwięcej w sześciu godzinach, przeto, aby ta 
twierdza nie była solą w oku niemieokiem, nie 
była groźbą, nielioująoą z tradyoyjną przyjaź
nią, nadano Libawie przeważnie znaozsnie por
tu handlowego, a twierdzy obronnej. Teras zaś, 
gdy port gdański ma się zmienió w groźną 
twierdzę, Rosja także odrzuciła niepotrzebne 
pozory i przystąpiła do wykopania drugiego 
pod Libawą basenu i do zmienienia tego portu 
w twierdzę morską pierwszego stopnia. Tu bę
dzie główna ostoja oałej floty bałtyckiej, a 
Kroniz adt sehodsi do znaozenia twierdzy dru
gorzędnej. Tak powoli przygotowuje się przy- 
siłość — ohoaiaż jednocześnie wszyscy podzi
wiają rosyjski projekt powstrzymania uzbrojeń,

Rada państwa.
Wiedeń, 29 listopada.

Dzisiejsze posiedzenie Izby posłów miało 
przebieg względnie spokojny, tylko przy końou 
wybuchł* wrzawa i spór lewicy z wieeprezy* 
dentem Ferjaaoioem z powodu terminu najbliż
szego posiedzenia. Zunknięoie posiedzenia na 
szozęście położyło koniec tym krzykom i pro
testom. Na pootątku posiedzenia zażądał p.

Długość dnia g. 8 m. 27 ;
Ubyło dnia od wczoraj 2 m.

mach eksportowych, gdyż do tego czasu eks 
portowano tylko na Paryż i Hamburg.

Przemawiał jnszaze Kroat B i a n k i  ni, 
oświadezająo się va budową kolei dalmatyń- 
skiej Knin-Spalato, poosem dyskusyę zamknię
to. Mówili jeszcze tylko mowoy generalni, 
mianowioie p. M a y r e d e r  contra, dowodząc, 
że traktat z Japonią najmniejszej nie ma war
tości, V u k o v i o s pro, który warami mnie
manie, żo jest obowiązkiem r«ądu nietylko 
zawrzeć traktat, ale takżs staroć się, aby on 
przyniósł korsyśó przemysłowi austryaekiemu.

, Po końoowem przemówieniu sprawozdaw
cy p. Kozłowskiego, Izba przyjęła traktat han
dlowy s Japonią.

Następnie zabrał głos wiceprezydent Far- 
janoio i naznaosył termin następnego posie
dzenia na G grudnia. To wywołało ogromną 
wrzawę na lewicy, która domagała się, ażeby 
przyszłe posiedzenie odbyć nazajutrz, gdyż w 
myśl regulaminu komisye nagany ma zdać 
sprawę pełnej Izbie w przeoiągu 24 'godzin. 
Przswodniozący wobec tego powołuje się nz 
preoedenoye z ozasów Chlumenkiego, posłowie 
młodoosesoy bronią stanowiska, zajętego przez 
p. Farjanoioa. P. P r o h a z k a  z pzrtyi ohrze- 
śoijzńsko-zooyzluej wnosi, ażeby następne po
siedzenie odbyło się nazajutrz, a jedynym 
przedmiotem obrad by była regulaoya płao 
służby państwowej. - W  imienuem głosoweniu 
odrzuoiła Izba ten wniosek 139 głosami 
przeciw 114. * *

Po ogłoszeniu tego rezultatu p. K a i a e x 
(stronnictwo niemieoko-ludows) oświadcza, że 
gdy wniosek Prohazki odrzuoono, -zatem w 
myśl regulaminu ma komisya nagany jutro 
zdać sprawę, przewoduioeąoy zaś obstaje przy 

I tsm, oo pierwej zarządził, i zamyka posiedzenie, 
że dotyohozasowy traktat handlowy z Japo- Znowu hałas na lewioy i okrzyki: „To gwałt! 

1869 zawarty był w czasie, kiedy Ja- > To nowy Abrahamowioz!“; po chwili cala za<

pracy dostać się pod dozór polioyjny. Wydalę 
n a takie więo nie mają barwy politycznej, Po
mimo tego rząd auBtryaoki, ze względu na 
dotkliwe oddziaływanie zbyt ostrego systemu 
wydalania na jednostki nim dotknięte, starał

Isię u rrądu niemieckiego, by postępowano w 
tej mierze z możliwą oględnością. Zwłaszcza 
możliwe były te starania w takioh wypaikaoh, 
w których wydalani zgłaszali się do reprezen
tacyjnych włsdz austryaokioh i żądali ioh po
średnictwa. Przyrzeczenie, jakie nasz urząd 
spraw zegrauioznych otrzymał od gabinetu ber
lińskiego, każe spodziewać się, że postępowa
nie władz pruskich będzie d&lekiem od ohęoi 
krzywdzenia obywateli austryaokioh w ioh 
prawach międzynarodowych. O-dyby te ocze
kiwania zawiodły, w takim razie rząd au- 
stryaoki zgodnie z rządem 'wspólnym z eałą 
stanowozośoią bronić będzie praw obywateli 
austryaokioh, ewentualnie wyda zarządzenia 
odpowiadająoe zasadzie wzajemności. — Odpo
wiedź tę hr. Thuna przyjęła oała prawioa jak 
najlepiej. Wszyscy chwalili energiozny ton od
powiedzi. ’

Następnie przeszła ItbL do porządku 
dziennego, tj. do rozprawy nad traktatem han
dlowym z Japonią. ‘

Rsfjrent dr. K u z ł u w s k i  wskazsł na
to,
nią z r _ ___
ponia stała jeszcze na deśń niskim stopniu kul 
tury. Od tego ocasu Japonia uczyniła ogromne
postępy, więc też odnowienie z nią traktatu
wita mówoa z radoścą jako pierwszy krok! Horziat w sprawie* „Zds", p. Danielak z po- 
do przeprowadzenia handlowo politycznego p ro -> wodu bojkotowania robotników polskioh, któ- 
gramu ministra spraw zagranicznych, który to rzy posyłają dsieoi de szkoły polskiej w B a-
program dąży do stworzenia nowyoh pól aby- łaj, ki. Szponder w sprawie meprąwiitow śń,

ozyna się opróżniać, i  awantura się zakońocyła.
W oiągu wczorajszego posiedzenia zgło

szono szereg interpe^acyj, między i n nem i p.

tern, że statystyka zadłużenia własności ziem-1 burmistrza Pragi dra Pouiipnego właściwym 
skiej w Rosyi wykazuje podług urzędowych i sprawcą ekscesów proskicn w r. z., Herold jako

d*ni*
ićwie
o.
Qi»cb

cks

wnioze urzędy, które będą nakładały dodatki 
takiego stanu, przy którym wielka liozka I do podatków w jakich zechcą rozmiarach i na

*Unyoh i oherych nie pozwala korpusom od-f jakie zechcą cale. To może się st»e nieszczę- J. Ilwold dcsŁkwie go bramina poprzednim po
po*kodów. Zatem miiitaryśoi poozęli na- sciem ekonomicznem. Niedawno pisaliśmy ]j siedzeniu. Mianowioie gdy i Płersohe nazwał

j'te*ywie domagać się od rządu dróg, mostów 
®*pitalików w oałym tak zwanym „pasie za- 
-odxL.ni“ . Państwo nie mogło spełnić ioh ży- 

N n ia ; nie miało ani środków potrzebnych, 
ludzi, którzyby się zajęli temi robotami;

|lenięine i intelektualne zasoby państwa były 
^róeone na daleki Wschód, na Sybir, na po- 
"anicze duńskie, ku Azyi Środkowej*, na Kau- 
'* — i olbrzymie odległe cele zasłaniały przed 
: *mi potrzeby bliskie i może niemniej ważne.

U

rjęe, aby uozynió zadość żądaniom wojskowo- 
yV  zamiersono daó autonomię ekonomiozną 

objętym owym „pasem zachodnim". 
G*oh urzędy obywatelskie, zwane „giemstwa- 
r'*, same, za własne pieniądze i własnymi 
Jrjżmi nabudują ile potrzeba dróg, mostów, 
^kdzien, szpitalików i t. d. Kontrola rsądjwa 
f.°*e byó tak prowadzona, iżby przedewazyst- 

• l> * zbudowano to wszystko, oo może byó po- 
i Mil1 kj *hne dla wojska. Tak powstał zamiar nada- 

polskim aiemiom samorządu, 
roft f\|. Aliśoi wnet zatrwożyła się biurokraoya
-  r1.6Ć-
o lit

danyob, iż w okolicach czysto rosyjskich za
dłużenie dosięga od 40 de 80% wartośoi ma
jątku, a w ziemiaoh polskioh od 19 do 35%. 
Ten lepszy stosunkowo stan naszych rolników 
może się znacznie pogorszyć, gdy ozynowmoze 
urzędy autonomiozne poczną praoowaó nad 
zrujnowaniem ziemian. -

Jtfa straszyć widmem polskiej intrygi. Pomi- 
Orzeczeń różnyoh ankiet, do których po

mywano tylko obywateli rosyjskioh, rzuoono 
i• 1,v Ib *osza pierwotny projekt nadania autonomii 
* i*?!* koln ie takiej, jaka już od lat dwudziestu. 1%

eje we właściwej Rosyi, Wykrojono statut 
^ i. aby biurokraoya stała za pleoami kaade- 
0 Urzędu autonomioznego. Leoz i ten projekt 
Uoz« wydal się niebezpiecznym, więo posta
wiono wystudyowaó go powtórnie. Po Alku

idy

D*l

S£5n

Donieśliśmy przed kilku dniami o niemie
okiem postanowieniu z cudowania olbrzymiej 
twierdzy morskiej i głównej ostoi dl* floty wo
jennej w Gdańsku, itamiar ten jest wymierzo
ny przeciw Rosyi. Dotąd na Bałtyku Niemcy 
miały tylko jeden uzbrojony port wojenny w 
Kilonii. skąd okręty mogły prędko wypływać 
na morzs Niemieckie kanałem Wilhelma 1. Prze
ciwko Rosyi nie zwracał* się świeżo stworzona 
morska siła Niemiec, ale też one zaohowywały 
bardzo troskliwie pozory „tradycyjnej przyjaź
ni", łąoząoej Prusy z caratem od oh wili roz
bioru Polski. Wilhelm II podozas ostatniego 
pobyto w Petersburgu złożył „u stóp*4 cesarza 
rosyjskiego zapewnienie dozgonnej żyozliwośm. 
Ale podróż do Palestyny, zaprzyjaźnienie się z 
sułtanem, nadzieja na wyłączność niemieckiej 
eksploatacji Azyi Mniejszej, układy z Anglią o 
sprawy afrykańskie, — wszystko to wskazuje, 
że przy pewnyoh okolicznościach Wilhelm II 
będzie musiał podnieść owo zapewnienie do
zgonnej przyjaźni, które położył był „u stóp"

, tu. Wzrost wywozu do Japonii jest tern bar- 
P f  e r s o h e, znany z powoda zeszłorocznego . dziej pożądany, że nasz ostatni bilans hadiowy 
zajścia ze scyzorykiem, wybrania w myśl re-1 z r. 1897 nie jest zadowalający. Także prze- 
gulamina Izby komisyi dla wydania nagany, j myfl Austryi p rtrzebuje pomocy już okoóby ze 
tew. MissbiLligmgs-AutHchu»<i, giiyż mlcdoczeoh | wsględu na oiężary, jakie na fabrykantów na-

kiid-,ją s in  y ochroii.no dla robotników. Mów
oa wykazy wał następnie potrzebę kanału Odra- 
Dunaj-Wisła, dowodcił, że Tryest powinien 
skutecznie współzawodniczyć z Hamburgiem, 
omawiał sprawy taryfowe, bankową organiza
cję  eksportu, żądał powiększenia liczby Konsu
latów zawodowy oh i zaleoiłw  końou ponowne 
przyjęcie traktatu. **

W dyskosyi nad tym referatem, przyję
tym oklaskami, zabrał głos pierwszy dr. L e- 
oh  er. Pogratulował on najprzód p. Kozłow
skiemu jego wywodów, ponieważ jego obszerny 
i zajmujący elaborat świadczy o bardzo wy- 
eserpująeycn badaniach źródJowyoh. Pomimo 
to jednak nie jest mówoa za pnyjęoienL tera- 
źaiejszego projektu traktatu w uaioSoi, chociaż 
on w komisyi przeszedł jedaogiośnie. W* końou 
omawiał dr. Lseher sprawę średnich Bzkół han
dlowych. Państwo nie utrzymuje ani jednej ta- 

, kiej szkoły. Budżet na r. 1897 wyznaoza tylko 
95.000 złr. na oałe szkolnictwo handlowe w Au- 
■tryn Ogólna opinia pow.ada, że Austrya umie 
wprawdzie wyrabiaó bardzo dobre towary, ale 
nie umie ioh porządnie sprzedawać.

M niator handlu br. D i p a a 1 i wskazy
wał na to, że jest już ostatnia ohwila .d o  ra
ty fi sowaoia traktatu handlu i żeglugi z Japo- 
n»ą, Japonia bowiem zamierza z 11 styoznia 
1899 r. aktywować taryfę, a pożądanem jest, 
aby wtedy weszły w życie także ulgi ~ ołowe 
naszej dodatkowej kouwenoyi. Minister wska

przywódzoa swego stronnictwa w urzędowem 
oświadozeniu naawai to kłamstwem. P. H e- 
r o l d  zgadza się na wybór tej komisyi, i ze 
swej strony domaga się, ażeby komisya ta za
jęła się wiaśnie tern ał*miiwem twierdzeniem 
Pfersohego. Przewodniczący oświadoaa, że ży
czeniu obu stron uczyni zadość i wzywa wszyst
kie oddziały Izby do wybrania oźionków ko- 
misyi.

Następnie prezydent ministrów hr. Thun 
odpowiedział na interpeiaoyę prezydenta Koła 
polskiego p. Jaworskiego w sprawie wydalania 
Polaków, z Pras i analogiczną interpela
c ję  klubu czeskiego. — Hr. Thun zazna
czył na wstępie, że w zasadzie każde państwo 
ma piawo nie dopnszozaó do swego terytoryum 
lub wydalać zeń te obce żywioły, któryoh po
byt ze względu na interes pubiiozny me jest 
pożądany. Nie powinno atoli prawo to być 
wykonywane w ten sposób, ażeby oałe kate- 
gorye i klasy ludności oyiy wprost wykluozo
nę od dobrodziejstwa osiedlania się na oboem 
terytoryum. Wydalania obywateli anstryaokioh 
z Prus według dotyohozasowyoh spostrzeżeń 
me mają tego piętna, nie moana więo wystę
pować przeoiw mm ze stanowiska, jakoby mię
dzynarodowe prawo swobodnego przesiedlania
się było naruszone. Przyznao jednak trzeba, jzywał na konieczność rozwoju żeglugi handlo- 
że władze pruskie w ostatmoh ozasaoh z pra- j wej. „Musimy się o to starać — powiedział — 
wa wy dolania żywiołów oboyoh podejrzanyoh, aby usunięte zostały braki w krajowyoh do-

zMiłych w sądzie oh-zanowskim prsy wyku- 
pnie gruntów pod kolej Trzebinia Stawos, p, 
Jaronewioz z powoda konfiskaty ,
p. Krempa z powodu, że sądy galicyjskie nii 
biorą włośoian w należytą obronę przed wyzy
skiem lichwiarzy, tndaiei w sprawie rzekom ran 
nadużyć wlr.de polityoznyoh w GaUoyi, p. Ku
bik w sprawie jakichś nieprawidłowości, które 
miały zajść prsy wyborze zwirrsahaośoi gmin
nej w Frydryoho Tioaah w pcw. wadowickim. 
P. Gregorig zgłosił wniosek nagły w sprawił 
roawieimslnieuia się żywiołu -żydowskiego W 
gronie profesorów uniwersytetu wiedeńskiego.

Grazer Vołk*blatt dmosi, że Rada państwa 
zostanie odroosoną międsy 18 a 29 grudnia. 
Po 25 zwołane będą sejmy, do których Cesar* 
wyrtosuje jednobrzmiące orędzie z podeięką za 
hołdy jabileusiowe. Rada państwa wedłag tego 
piema ma byó ponownie zwołaną pod kenieo 
lntego rp., a gdyby i wtedy okazała eię nie
zdolną do praoy, zostanie rozwiąaaną.

Z prowincyi .
Sassów 28 listopada.

Nie wielu zapewne ozytalników przypo
mina sobie straszny pożar, który w roku 1887 
obróoił w perzyną oałe prawie naeze miastecz
ko. Cztarnaśoie osób padło wówozas ofiarą te
go strasznego żywiołu, a setki rodzin pozostały 
bez dachn i bez środków do źyoia, gdyż szko
da prawie ubezpieczoną nie była. Między set
kami znusosonyoh domów i zabudowań, pozo
stały grosy a koioioła, oerkwi, plebanii i 
szkoły.

Na wieść o tam strasz nem nieszczęścia, 
pospieszono z doraźną pomooą. Najjaśniej
szy nasz Monaroh* nadesłał a prywatne; - swej 

I szkatuły 2000 ał. Nadpływały również i datki

Kobieta w  X X . wieku
pnei

Juiiuna Simona i dr. med. Gtuttawa Simona.

(Ciąg dalsiy).
Kołyska i karaienle.

h Pamiętam dzień, w którym dziewczynka 
ps* a |50Ćczyła trzy tygodnie; pani leżałaś a* tuz* 

s wsWfj ^hgu jęszlafirooaku z tóżowrgo atłasa, Tylko 
“  odeszły dwie ozy trzy przyjaciółki pani ■ 
; dzieoięoyoh, które przyohodaiły odwiedzać 
k'ą : byłaś pani troohę bladą. Wkrótoe, na

ła w swem pomieszczenia z koronek i wstążek ' Na to słowo : „ssanie", podniosła 
które pani rozsuwałaś ostrożnie, aby podziwiać, głowę i zdawało mi się, że pani ma sobie ooś 
jej sen tak słodzi! do wyrzaoema, pewnie ooś .przytrafiło się ma

Kołyska jest memal św ątynią, przy któ-! leńaiej. Nieuk pani przyzna, musiała krzyczeć 
rej matka obrzędy wypełma. Nietylko pani li nieustannie, dla Uipoaojema dano jej piersi, 
byłaś przywiązaną do kolebał, ale rnatza pani, j nastąpiła mestrawnoaó, no, ale ja* przeszła, 
patrsąo* na to wspomnienie swojej młodośoi, Złe leży w tom, że pata jesteś młoda, mało
roaozuikła się nad mą. „ Wiem — powiedzia
łem — że kolebka jest rodzajem rehgu, ktOrej 
dotykać nie woino, ale naraiająo się na obra
zę przekonań pani i na obalanie zwyczaju, po- 
wieui pani, że wolałbym łóżeczko zwyczajne z 
nroneozkami, w około którego łatwiej może

  ̂ _ krątyó powietrze; mała istota, zamknięta w
gżenia'pani, wniesiono do jej pokoja kołyskę  ̂pod wOjnam więzienia, potrzebuje tego powie

(M li'

tu i “j  — -  . •
c^ej nie mogłaś nawet widzieć podozas sła- 

*oi swej.
m. Kołyskę dostała pani od swojej matki, 
^^a a wyborem jej me mało miała kłopotu. 
[ą*dna mama wiedział*, że pani źyozy sobie 

córkę, więo tizeba było, aby firanki były 
iM̂ We, ale nie chcao narazić się na zawód, tre-

.. J.wS przez przesąd skłoniła się do niebieskiego 
° Kii111* oóroe, ża na ohłopoa liczę i

icD»e«i,1j Wr^go ten kolor 
gla mi nio powi

WS Pfirts  ̂4
poBO j*

“S i '

wybrałam, 
powiedzieć".

to nie będzie

k Musiałem, na wezwanie pani, zachwycać 
*ołyską chłopoa, w której ohroniła się dzie- 

i ' ‘ tka i patrzyłem na dumę i radość pani. 
* toogąo wywołać we mnie zachwytu, spo» 
j*Bgła pani w przenikl wośoi swojej, że by- 

%  za obojętny; patrząo na mnie z zaniepo- 
'̂®hiera, zapytała pani: „Czy kołyska nie 
0ka się pana, panie doktorze?".

toza, a tymczasem i pokój i kolebka pozbawia 
]• światła i przewiewa.

„Dobrze — powiedziałaś pani — ale jak
ie  kołysać dziecko ?" — „Ozy to potrzebne ?
Nie. Tizyzwyosoi jo pani od dueoiństwa do 
nawykiueń, które później z trudnością mu 
przyjdzie porinonó. Ono me ma tej potrzeby, 
pam sama ją wywołuje, a raz rozpooząwszy, 
trzeba zawsze je kołysać, gdy* będzie krzy- 
ozało i gniewało się, jeżeli pani rucha tego 
zaprzeitanie; z jeszoze trzeba dodać, że dzie
cko zostaje pod opieką maniki, która często 
kołysze gwałtownie. Przypominam sobie, że 
jedna z pam p*zyjaoiółeK przybiegła niegdyś 
do pani, oała zalana łzami, opowiadt-jąc, że 
dzieoko wypadło z kołyski przez nieostrożność 

i maniki. Już dziecię samo jest krnehą iatouą, a 
pam wystawia je na niebezpieczeństwo, jak 
łódkę na falę- Często, składają4 daieoko do

przezorna, bardzo niedoświadczona 1 weszła 
pani w żyoie nieznane, Którego me nanoaono 
oię badaó zawosasn, że pani zaufała marnie, 
która, dla św.ęteg j spokoja, doradziła dau 
piersi dziecku, dowodząc, że Krayozy dla tego, 
że jest głodne; zawiele pokarmu sprowadziło 
niestrawność. Ale pam więcej oierpia/a, aniżeli 
dzieoko, a po zastano wiemu się, zapytała pam 
siebie, ozy przygotowaną byłaś dostateozme do 
roli matki 1 ozy wszystkie młode kobiety ma
ną mieć lekarza na doradcę i przewodnika, 
ozy raczej przed zamążpójściem me powinny

pam | wne przetrawienie pokarmu, że w poozątkaoh 
ssanie powinno rzadko i  umiarkowanie się od
bywać, że powinno być w ten sposób aregulo- 
wane, aby dziesięć razy następowało w ciąga 
dwudziesta czterech godzin; liozba tych dawek 
pozostanie zawsze jednakową, ieoz 00 miesiąc 
będziemy powiększać ioh obfitość. Szczególniej 
na.eży zabezpieczyć eię przeoiw zbytkowi gor- 
liaośoi o wzmacnianie dziecka przez bezustan
ne udzielanie p.ersi, gdyż narażamy ż iądek 
dziecka ns pracę, której mezdolny będzie 
wykonać.

Pierwszy ząbek.
Otrzymałem zwierzenia pani i  dziękuję 

■a zaufanie, me nległa pani pokusom miłośoi 
własnej, która nie pozwala przyznawać się do 
winy z obawy okazania swej nie wiadomości. 
Urodziła się pani na matkę i  jesteś najlepszą
matką, a pragnienie wypełnienia zadania tak 
jest a pam gorącem i rozbudzonem, że szozęście 
macierzyńskie zaćmione jest oodzieanemi nie
pokojami i  troskami, a tak uoznoie wkorzemo- 
ne jest w serce pani, że żyjesz w obawie ja
kiego nadzwyczajnego zdarzenia lnb wypadku, 
które mogłyby obalić szczęście  pani. Podobna

Wypowiedzieć wojnę kołysoe, która jest kołyski po ssaniu, w celu uśpienia go, moeniej 
i^bolem i tradyoyą, która jest zwyczajem kołyszą; czyż trawierne tego mleka, . skłócone 
W^fiiżjszym i najstalszym, to zakrawa na go przez ruoh, może odbywać się prawidłowo 

ętokradstwo. Jakże miluieńką była ta ma- i w tak sutbym jaizoze żołądka ?

poznać, jakie są starania kooieozne pizy wy- 
ohowamn niemowlęcia. Zamedbano zupełnie, 
nawet nie wspomniano o pierwszych aasadach 
najnoiueoamejazyoh w tym względzie. Aie pa
ni ma pewne zaufanie do mnie, a pewnym 
kłopotem prosiła innie pam: „Pomóż mi, do
ktorze, kieruj mną, objaśniaj mme." A skła-
niająo się do ży czeń u* paai, zostałem przy bo- j pan jesteś do żołnierza idącego w bój, a me- 
ku pani raoaej profesorem hyg.ony, ma aokto- (mającego przy sobie właściwego oręża. Moja 
rem, a właśaie takiego profesora > przede wszy- jobeono&o dodaje pani odwagi, ale pam napy- 
sikiem potrzebowała pani, aby przygotować J tuje się samej uebie, 00 pooaną matki, bez 
się do ważnej roli, jaką miałaś odegrać w i żadnej pomocy radzić sobie zmuszone ? 
świerne. ; Nie chcę pam przerażać, ale muszę po-

Ważne to zadanie umieć miarkować trwa- wiedzieć, że przez brak staranności, tysiąoe 
nie i peryody ssania dziecka; pojęła to pani nowonarodzonych przepada i że często dziecię
doskonale, ale me unuejąo sama pokierować ( na świat prsyokodząoe ma mniej szans źyoia,
się, possła pani pod kierunek momki. . aniżeli osmaoiesięoioletm stajzeo, który na dni

Wiesz pani, że należy pozostawić ozos, - i na godziny liosy swą egaystenoyę 
aby po kożdem nakarmienia nastąpiło stoso- i Jeżeli nosze psusy otrzymałyby pierwsza

wiadomośoi tyoząos się hygieny, jeżeliby nau
czono je, jak obohodnć się z niemowlę
tami, wielka« liczba dzieoi mogłaby żyć 
i patrzylibyśmy na straezne spustoszenie, jakie 
sprawia śmierć między niemowlętami. Ale nie 
potrzebuję zajmować pani wykładem antropo
logii, jesteś pani matką, więo egoistką. Oo pa
nią obecnie obchodzi oprócz jej dzieoko ? Nie 
ohoesz wiedzieć, 00 sie gdzieś tam dzieje.

Dotąd zajmowała panią mamka i karmie
nie, ale widzę, że spowiedź pani nie jest wy
czerpaną, trudno też o wszystkiem z razu my
śleć, 00 dzień zresztą nowe spostrzeżenia i za
gadnienia przedstawiają się, mnożą się w mia
rę podrastania i wychowywania dziecka.

Przypomnij sobie pam, jak zadziwiła* 
się, kiedy powiedziałem, że traeba mieć ter- 
mometer w pokoju małej, i że temperatura w 
mm normalna powinna mieć szesnaście stopni 
R. Polecałam również codzienną kąpiel, nie 
mającą trwać nad pięć minut, 00 do porządku 
i ozyztośoi nie miałem nio do powiedzenia ; 
przestrzegała ioh pam sama, zmieniaj ąo często 
bieliznę dziecka; zdaje się, że pod tym jednym 
względem była pani dobrze nauczoną.

Choiała pani powijać dziecko, poddając 
się tradyoyi i zdaniu mamy, która była wy
chowana w kulcie powijaka i miała przesądy 
swej młodośoi. Przekonała panią, że takie za
wijanie zabezpiecza od zimna, że dzieoko tak 
skrępowane me może posługiwać się nóżkami 
w oclu nadużyoia w ozasie nieobecności matki 
lub mańki. Z uśmiechem przyjąłem zapowiedź 
tak przedwczesnych zdolnośoi, a pani uległa 
żyoacnin matki. Nie chciałem niszozyć złudze
nia, które pani tak wielką sprawiało przyjemność.

(Gląg dolsn' k



PRZEGLĄD z dnia 1 Grudnia 1898.
od Jego Dostojnej rodsiny. Mrówozaj prtoy la- 
dnośoi miejsoowej, wpływom i ubiegom » -  
onyoh probossoiów, ora* kanoników: ks. Jóiefa 
Porębskiego i ks. Szymona Pitussewskiego, 
znaoanej pomooy pieniężnej włtśoioiel» fabryki 
b. p. ZyBinnata Weis^ra, prayohylnoioi staro
sty powiatu p. Kodera, a przedewsayskiem 
niezwykłej energii naonelnika gminy p. W i
ktora Poocekalewiesa, aawdzięozyó naleiy, ża 
miasteeako jus po kilku latach stało odnowio
ne, ubudowane murowanymi, blachą krytymi 
domami, prowizorycznie odbudowanym kościo
łem i prowizorycznym budynkiem szkolnym.

Obeony rok jubileuszowy uozoiło mia
steczko nasze w ten sposób, ie  ze składek do
browolnie w zeszłym i bieżąoym roku przez 
miejaoową ludność ofiarowanych odnowiono 
śliczni# kościół kosztem 10000 zł., wybudowa
no wspaniała cerkiew kosztem 50000 zł., zaku
piono na szkołę ratusz za kwotę 18.000 zł., 
wreszoie postawiono piękny dom dla ubogich 
obojga płci, kosstem 2 000 zł. W bieżąoym 
miesiąau wykończono dopiero cerkiew, która 
stanęła na pcpiołsoh spalonej, a w dniu 6 b. 
m. odbyło się uroozyste jej poświęcenie, któ
rego dokonał kolega naszego uonego probo
szcza, mitrat ke. Turkiewioe, w obecności ko
latora p. Henryka Weisera, posła do Bady 
państwa, który w tym celu umyślnie z Wie
dnia na parę godzin przyjeohał, oraz w oba- 
cnośoi liosnie zebranego duohowieństwa, staro
sty p. Kodera, reprezentantów władz riądo- 
wyeh i autonomicznych, do uozestniozenia w tej 
uroozystośoi zaproszonych. Kanonik ks. dr. 
Bartoszewski podniósł w prześlicznej mowie 
zasługi tak proboszcza jak i dobryoh parafian, 
którzy ze łsami radośoi w cozaoh, uczestni- 
ozyli w tej uroozyetoeoi, dsiękująo Najwyższe
mu, ie im dczwclił doczekać, by własnemi 
oczami oglądali swe dzieło, na Jego ohwałę i 
oześć obętnie wystawione, ohooiai nieraz i 
oięiko przyohodz ło dać swoją cząstkę. Ucze
stników podejmowali następnie w swyoh go- 
śainnyoh progach ks. Pituszewski, oraz kolator 
p. Henryk Weiser.

Dnia 27 bm. udały się snów procesje obu 
obrządków do świeżo wykończonego domuubo- 
gioh, celem poświęcenia go. Ponieważ dom 
nbcgioh również w celu uozozenia jubileuszu 
oasarekiego ufundowany został, przdto zapro
szono na tę uroczystość starostę powiatu, zara
zem honorowego obywatela miasteczka p. Ko
dera, oraz właściciela fabryki p. Józefa Weise
ra, który hojnym datkiem do tej instytuoyi się 
przyczynił, by w ich obeenośoi aktu poświęce
nia dokonać. Po poświęcenia przemówił ks. ka
nonik Porębski piękną mową, naprzód do li- 
oznie zgromadzonego ludu, sławiąo dobrotliwość 
Najjaśniejszego Mouarohy, oraz zaohęcająo 
obeonyoh do dalszej miloioi i przywiązania z 
życzeniem, by jeszoze długo a długo miłości
wie nam panował. Zwróoił aię następnie w mo
wie do Jego reprezentanta z prośbą, by doniósł 
o  lojalnośoi i gorącem przywiązaniu całego 
miasteoska do ukochanego Monarohy, wreszoie 
wzniósł okrzyk na Jego oześó, oo zgromadzeni 
z eałego eeroa trzykrotnie powtórzyli.

Nie podobna pominąć milozeniem faktu, 
do jakiej harmonii dr prowadaió można między 
ludnością polską a ruską, jeżeli nikt z przodo
wników na to zaw-stnem nie patrzy okiem, 
przeszkadzać się temu nie stara, owszem je
dność tę podtrzymuje. Kto nie wierzy, niech 
przybędzie i naocznie się przekona, ile to do
brego można zdziałać pod hasłem: „
vmtisu. ............. X.

od reklamowania awangeliokiej herezji i od 
ogłoszenia światu nowej prawdy, że już raz na
leżałoby skońoayó z przesą iż religia zwią
zana jest z narodowością, i z drugim przesą
dem, że Polacy powinni oburąoz trzymać się 
katolioyzmu.

Od tego twierdzenia, która w oałem Kró 
lestwie wywołało olbrzymie oburzenie, bo od
raza rozgrzeszało wszystkich tych, oo przecho
dzą na prawosławie, poszli pp. Wolff i Matu
szewski dalej w tyra refiraeoyjnym kierunku 
i pomału Tygodnik {Ilustrowany zamieniają prze 
kszta?oić w pismo „młodych'*. Więc nic dzi
wnego, że najzdolniejesego a tyoh „młodych*, 
p. Przybyszewskiego, wkrótoe drukować za- 
ozną. * * *

Rozprawa p. Owsińskiego o nowym ay- 
stemie rolnictwa wywołała wielką wrzawę w 
sferaoh ziemiańskich. Jedni unosili się nad 
nią, inni potępiali ją z kretesem. W  prosie o- 
dezweły się także głosy, traktująoe p. Owsiń- 
skiego nawet z pewną iryteoyą. Poważnie i 
zupełnie przedmiotowo rozbiera w Słowie Pol- 
skiem jego praoę p. Józef Mikułowski- Pomor
ski, kierownik krajowej stacyi doświadczalnej

zeeem „nie mam ousu1', nigdzie może nie wy- ' jego ' pisarza Dodę, musiano odroozyó w oeln 
stępnje tak wyraźnie, tak przykro i niekiedy zarządzenia ponownego śledztwa, 
humorystyosnie, jak u nas. Składa się na to , • * •
tak wiele przyozya.. Źródło ich chcąc wska-: Lwów 30 listopada,
zać — trzebaby sięgnąć dalej i głębiej, niż to j ( Oszustwo.)
uozynió można w ramach artykułu dziennikar- i Przed sądem przysięgłych stawał dzisiaj 
skiege. Mzrkus Sternsohuss, pośrednik w sprzedaży

Spróbujemy jednak skreślić niektóre obja- dóbr, oskarżony o wyłudzenie od swego powi- 
wy, rzucające się w oczy każdemu, ohcóby nie nowatego Mojżesza Rosenkranza 450 zł. Kzeoz 
był obdarzony darem spostrzegawczym. j się tak miała: Sternsohu?s spotkawszy się ras

W ciągu dnia tuzin osób spotk«ó można, z Rosenkranzem i poznawszy jego naiwność, 
na nlioy, które witają się dwoma słowy, wy- nozynił mu propozyoyę, aby od 1-go stycznia 
mawiają się brakiem ozasu i śpieszą dalej — 1895, wzięli razem do spółki w dzierżawę 
aby o kilkanaśoie kroków stanąć i gapić się szynki w Iwaniu pustem, Germakówce i Ni
na konia, co padł u doróżki, na karetkę pogo- i wrze od dyrekcyi funduszu propinacyjnego z 
towia, lub na kogoś, który ohoąo zrobić figla wolnej ręki bez lioytaoyi. Przedstawiał on Bo- 
gapiora, uporozywie patrzy w górę... senkranzowi, że on pozostaje w dobrych sto-

Na spaoerze nie możemy iść spokojnie za i sankach z właśoioielem Gier makówki hr. Ba- 
drugimi; korci nas koniecznie wyprzedzić in- worowskim i jedt pewien jego protekoyi. Bo- 
nycb, prcsoiskająo się w sposób nie bardzo senkranz uwierzył, że Sternsohuss bierze swo- 
uprzejmy Z tramwaju wyskakujemy podczas ją propozyoyę na seryo, gdyby był jednak 
jazdy, gdyż brak cza^u nie pozwala nam doje- i nieco ostrożniejszy, byłby się wywiedział, że 
ohaó kilku kroków do staoyi, gdzie tramwaj; kontrakt dotychczasowych dzierżawoów prawa 
się zatrzymuje. propinaoyi w tych trzech wsiaoh wygasa do-

W rsstauraoyi oo najmniej 75 osób na 100 piero w grudnia r. 1899, dalej, że dyrekoya, 1*1 x • TZ Z j fl 1      • » 1 ' • 1 *

Konferencye prezydtntów wszystkich sądó*
kolegialnych, należących do okręgu lwowskiego 
du wyższego, rozpoczęły się onegdaj i skończą 
dzisiaj. Przybyli na nie z Wiednia szef sekcyi * 
ministeryum sprawiedliwości dr. Klein i ministerr 
aluy inspektor sądów Kriegsfeld. Dr. Klein *** iWida

•ko,
•tul 
** kt
taielo:

opinię jednego z najlepszych prawników w Austrĵ  fî ora 
Wypracował projekt nowej procedury cywilnej pox̂ m

chem. roi. w Dublauaoh. Wykazuje on, żepro 8iłda pr*7 8‘oliku słowami: „Kelner, prę- ; f  zaduma propinacyjnego wydztorżama^ szynki
n n n n w in a  rji^ a . rv O  m iń s k i a firn d wnrm.lnwm 1ponowana prze*

1̂  ̂ ^ 1» j  ^  i f'* i —    ̂—  r i  »r f — o  ■  ̂^—------  * —■ —
i oo tam gotowego, bo nie mam ozasu...“ ! tylko w drodze publiozuej lioytaoyi a nie z

 i ____ .i .___i, 1 Ale mniejsza o restauracre. skoro i w domu wolnej ręki.

- w-  r a j s k a  — ™

Żhn, wulka dość P r t e h u ę y , ™ df  L i i  je, ten powoli robi..* A ponieważ u nas knąó konkurencji innych amatorów na dzier-
feili tylko brak wilffri “nie stanie J  p is a k c J .’ j ! ^ T !J I OPjw 0S w ! te“ ^ ! i
Wskutek wielkich 
nie przytrzymuje

wielk^inklinację* d T ^ k Ł a jS T S -  j ^  JF* V  ^  ” 5 ° ?  I 6-°'V**' ała8enk/* n'  ,d ,{ “ugoru w czasie snszy jest niemożliwa. Czarnoziem j Rdy ^siada do obiadu, choć- j siebie p<rfowę ^SO O  zł. i
mu przypadającą na 

wkrótoe dowiedział
Wiec łaczr noniekłd niekorzystne własności ziem l t y  ’ ri!’ód miedzy, czyni to poważnie i je do- j sią również od Sternsobussa o radosnej nowi- 
nielkicL trudnvch do nerawT « własnościami ziem I kumentnm.. Wystarcza rau czasu na wstystko. j nie, że otrzymali deieriawę n» ozas od 2 aty-ciężkich, trudnych do uprawy  ----------------------- a ^ - .
lekkich, wrażliwych na posuchę, a ponieważ leży ?, . może byo oo śmieszniejszego i przy-
w pasie klimatu kontynentalnego o małej ilości i ^rZ0Js?e8O zarazem u*d zachowanie się nas* e
i nierównomiernym rozdziale opadów, więc głównem ’ z *1??'
zasadniczem zadaniem uprai 
ekonomiczniejsze obchodzenie 
aby jej jak najmniej utració.

oznia 1895 r, do wygaśnięcia służącego krajo
wi prawa propinaoyi z\ czynszem roornym 
2700 z l  W  sprawie tej byli oni obaj jea*ozi

zasadniczem zadaniem uprawy musi być jak naj- jzasaamczem zaaamem uprawy musi oye jaz naj- } "   ̂ -̂------- ;— . , I x • I j  *V  •------ ; —J . r — r— — Z
ekonomiczniejsze obchodzenie się z wilgocią ziemi, °PU8ZQB,% . *ty  ozemprędzej dcstaó się od łatwowiernego krewniaka jeszoze 150 zł.
aby jej jak najmniej utracić. Sdo garderoby- Dzieją się przyt-m rzeczy wprost mbyto na kaucyę, której ladnak w rzeozywi-

Kti, pokona trudności, zachodzące w nregulo- ? ob?s’«3% ^  Tłoczą się ludziska, roztrącają ło- stości wcale pjaoió me potrzebował, 
waniu wilgoci w czamoiiei îu, ten ma zapewniony' koia“ ?; deP^ sobl9 P®. nogach a słychać ozt - Potem fctornsębuss gdzieś przepadł, jak
urodzaj, bo zasoby pokarmów rośhnnych w nim Ą 1 “to * *  niegrzeczne słowa, jakby to było ze- kamień w wodę. Dopiero wtedy Rosenkranz 
nader obfite i wówczas rzeczywiści^^zbytecznymi \ łobuzów. Niejeden, wywo.ująo s: wó]nu- raczął o ś  podejrzy w*ć a dwiedziawsay się, 
być mogą wszelkie „proszki*, jak mówi p. Owsiń- ( f 0T\ że me ma ozasu... A  coi że dotychczasowi szynkarze w owyoh trzech
ski (nawozy sztnozne). I to obchodzi ? j wsiaoh mają prawo propinacji do końca roku

trzymująo
P. Owaińaki, skruszając powierzchnię roli i u-J , ?  pęwodu natarozywośoi w garderobach, 1899, poznał że wpadł w sidła oszusta. Rozpo-
ująo ją stale w stanie rozdrobnionym, pulchnym ^ ohodl1 Jn* u nM w W ™}wyrzuoame me- o-ął więc poszukiwania ze swym sprytnym 
J „_  \ ___  ___ JT„i» : o erpliwym rzeczy po nad głowami publiozno- j doradcą i przez kilka miesięcy leżduł domiesięcy jeździł do

C o i o czem piszą.
Słowo polekie zrobiło nam wczoraj nieuza 

■adniony zarzut. R-seoz zaraz wyjaśnimy. 
W  rubryoe „Oo i o ozem {fiszą* staramy się 
jak najbezstronniej nctować wszystkie ważniej
sze, bardziej zajmująoe lub też ie względów 
polityoznycb uwagę na siebie śoiągająoe arty
kuły wszystkioh pism połskioh. A ohoąo to 
oaynió jak naibardziej obiektywnie zaohowuje- 
my się względem wszystkioh pism z jednako 
wą żyozliwośofą i zarazem z jednakową bez 
stronnośoią. Nie naszą z*ś jest rzeozą dochodzić 
skąd które pitmo ez«rpie swe artykuły. Owóż 
przed kilku dniami zacytowaliśmy we wspo
mnianej rubryoe artykuł o gołębiach z Głosu 
Narodu. Z opowiadania zaś wczorajszego Słowa 
dowiadujemy Bię, że artykuł ten był pierwo
tnie drukowany w Słowie pohkiem i że Głos 
Narodu samowolnie go pr z .drukował nie oytu- 
jąo źródła. To, oo zrobił Głos Narodu jest jego 
raaotą i nas nic nie obchodzi; ale nieuzasa
dniony jest zarzut zrobiony nem przez Słowo 
polskie, „dlaczego nie zacytowaliśmy Słowtt ale 
Głos Narodu?* Odpowiedź presja : Dl*tego, 
że nie spostrzegliśmy i ego artykułu w Słowie 
polskiem a spostrzegliśmy go w Głosie Narodu. 
Z reklamaeyi tej Słowa polskiego korzyslzmy 
jednak, aby zawiadomić publiczność, że auto
rem tej tak dobrej praoy o gołębiach jest pan 
Emil Sohayer.

atw^ wwiawnei7’ ziem^ i 'w ie* ̂ toTm^e.iaza ilro* I ńoi' * Takie ło w is k o  ohyba tylko u^nas oglą-1 Oserniowioo,'1 do Stanisławowy do Lwowa, Tar atwą wyeussonej «emi i prsea to *moiejaza paro- i AmA x__ fl  : : ____
warno,e zaś nrzewody włoakowate którymi woda co d̂a6 możaa* Ni® konieo na tem. Ten i ów „n ie  nopola, Kopeozyniao, Mielnicy, Ottyni i zuo- 
r o J t i ?  r f J S S t t o  S y m ^  ^  i “  W  ^ ^ w d z r a ł  zaledwie jeden rękaw wu do Ozerniowieo, a le. nigdzie Sternschusra
wierzebnię w styczności z zasobami wody, »triy- Pał£ {a w W »d«onku, • drugi rękaw nakłada złapać nie mógł Dopiero raz przypadkowo 
manej przez niższe warstwy gleby. Wskutek zua-f w hl68n' na ^ o y , gdyby śpie3«ył ^potkał go we Lwowie i zażądał zwrotu
cznej zawartości próchnicy, czarnoziem ma wielkie j na

we Lwowie 1 
pieniędzy. Sternsohuss -wykręcał s''ę jak pi
skorz, mówił że cwe 450 zł. znajdują się je-zdolnośoi aatrzymywania wody, mało oddaje jej war- i regulujemy nasze *«• . . .

stwom głębszym/a główna utrata wilgoci odbywa « ark,> •‘ty~ broń Bo*9 sekundę j szoze w posiadaniu owego wysokiego urzęim-
sie urzez parowame n 0̂ spóźniały się przypadkiem. Co najzeba | ka namiestnictwa, który bierae kubany, wre-

Zaznaczone przez p. Owsińskiego korzyści bro- g e js z e , że o regularność zegarków najwięcej szoie przyrzekł pieniądza zwrócić. Ale gdy
nowania roU wyoranej przed zimą (uważane za za-; ohod«  " o  do roboty...7 J * 1 W  rozmowie, gdy ohodzi o załatwienie

dłuższy czas tego nie czynił, possła sprawa 
przed sąd.

Nadto jest Sternsohuss obwiniony tak-sadniczy Wąd na innych glebach) polegają też na j °
zmniejszeniu parowania. W czasie suchych, a często n. T ^ 4„;A2 ”̂ 18 main os*'ŝ  iss ' , . - . . - y
besśnieżnych zim, spiętrzona skiba o wiele prędzej I Z ™ ? 7?  *a ?****£ Pot9m doP19™ *? 0 *0' w 819rPtsluDrzesłchi niż wyrównana nowierzohnia i nastW,1rt ustępstwa od tej niby reguły.. Nie 1 bie 50 zł. z zastawu wek»la, który mu niejaki
P j i f  ŵ ec P Owsiń- “ *“ 7 wa8tl odwiedńóchorego, nie mamy Franciszek Żarek powierzył,
skiego polega na korzyściach utrzymania Wilgotno- ^ a® ^oddaó bbźuiemu ostatniej przysługi nie j Oskarżony; przyznaje się do winy, usiłuje je-
ści ozarooziemu. Korsyśoi wzruszeida warstwy glęb- m9E“^ ° 7 sru »Jetó obrady naPlsa* U*tn>. pó]‘ ó * - k p r Md ^ w ^ . ę, .w ,  t .k , 4- oMb r * l - o r y o, . . * . . .  ;  na posiedzenie, załatwić sprawę terminową ? sprawę owej dzierżawy propinaoyi że nawet
szej wydostania warstwy spodniej 1»  ,dzudanie po- ( Ni/ gi M  bo -  dał jakiemuś Marcinkiewiczowi 100 z!. Jednak
2 S S  \L?' 'S S 2 Ł  k £ ? J 2 Ł ^ [  b0 nia mtn,y 0W8B-  l u t n i k  tego naawiska weale nie istnieje,
nadmiar, niż na brak wilgoci cierpieć będzie, uprą- ' - la t F  T"°kUndy’ * 4w f “J  ° H  Bozprawa została .odroczoną w oelu za-
wioną metodą p. Owsińskiego, a zrozumiemy! że ta f ™ ^  l  0aęst°  ^  Boh^  t y  i wezwan a jednego zs świadków.
metoda może mieć zastosowanie tylko na bardzo  ̂ . „_£ _ ! * ■ T  ®*™9J r*e,,zy a w j ——— —w  ł n:n _ ;1 .mamy już ozasu! A  jednak każdemu z naswyjątkowych glebach. W  odpowiednia stoprnu wU- wymieriono g0  nt ^ la wtłinia ae po.
T L  ł‘ i W0- pr/ T eT y utrS ? ^ y ; trzeba Ohodfi tylko o to, aby umieć z czasubym stanie doskonale swą struk y ę  gruzelko- , Gm̂ aj^tnie korzystać, nie śpiesząc g irąozkowo 

tą, przedstawiać się może w warunkach nadawa- u .„ „ !  L

goci 
w 
watą

K r o n i k a .
n_„v • mst OorfliA«n«ffń; na epożkanie ostatniego kresu, bo ten przyjdzie

i • j  • 5 - * • ji n *  sam czas, nia ohybi ani na sekundę
PodobSiS,8 nadającą się d opraw y t j  metodą by- 1 . H?aw“  ,*  dz’alfal“ o4oi "PO^znej j we Lwowie we czwartek wieczór pochód wszystkich
L  ' me skarżyli się nigdy na brak ozasu. Wspo-

Lwów 80 listopada.
Z powodu jubileuszu Cesarza odbędzie się

bronił go w Radzie państwa i w pracach parł*' 
mentarcych nad nim brał bardzo gorliwy udii^ 
obecnie zaś jako szef sekcyi, sprawuje nadzór n^ 
tem, ażeby w praktyce wykonywanie tej procedfl' (tóry 
ry w oałem państwie było jak najlepsze, jednolitej ^ ^  
i odpowiadało potrzebom ludności. Do Lwowa przy' ni 
był w tym celu, ażeby w oaobiatem zetknięciu sil Pkie. ‘ 
z naczelnikami eądów w Galicjri wschodniej i B* ^  
Bukowinie stwierdzić, jakie doświadczenia dotycł  ̂
czas porobiono z nową procedurą i ile możność t taj 
ustalić i ujednostajnić porządek czynności i sposób itóryc 
postępowania we wszystkich sądach. Cel ten łatwi®) n*nj  
da się osiągnąć przez osobista porozumienie się rńi iŷ ej 
przez długie pisemne raporty. Procedura obecna je®* h pn 
bowiem jeszcze bardzo młodą i w • rozmaitych e% * Wri" 
dach rozmaity efekt wywołału. W niektórych np* ki, j, 
gdzie jest pod^statkiem sil roboczych, termina wy' i*gaf 
znaczone bywają bardzo szybko i wyroki rycki® fc*wi< 
zapadają, w innych zaś przeciążonych pracą, bis# ^ we 
czynności procesowych jest wciąż powolny i zacho# «órjC 
dzi rażąca różnica między teoretyeznemi postano 
wieniami nowej procedury, a praktycznem ich »»' 
stosowaniem. Owóż reprezentant najwyższej magi' hm ] 
stratury sądowej tu na miejscu meże najlepiej zba' huki. 
dać wszystkie niedogodnośoi i rychło im zaradzi* *
W  przemowie, którą miał r dr. Klein na powitani® iioby1 
prezydenta sądu wyższego JE Tohórznick;ego, zło‘ kw^  
żył on hołd dzielneści i wytrwałej pracy naszych tońcie 
sądów, a przedewszyertkiem ich zwierzchnika p* kpi#ł 

Ich tp‘ dzielmści i trudom zawdzię* lt̂ 0 i 
nowa procedura w tem pierwsze^ tngie 

najtrudniejszem stadyum, przyniosła w Galicyi 0 tikoła 
wiele pomyślniejsze rezultaty, niż się można był® kii 01 
spodzi ewaó. *• ^ysłj

Fuudtcya Banku Jiipotacznago. Rada nadtf koQen] 
zorcza przeznaczyła 10.000 zł, na fundacyę wieczĵ tacUĝ  
stą ku upamiętnieniu jubileuszu Cesarza; dyrekcji Waln 
Banku obmyśli sposób użycia dochodów z tej foB'j|ie: ji 
dacyi, |ozofic

Akademia handlowa we Lwowie. Izba har^ślici 
dlowo-przemysłowa we Lwowie dokłada starań, ahj - }
świadectwo ukończenia lwowskiej akademii handlowały 
wej uprawniało do jednorocznej służby wojskowi hyató 
gdyż ten przywilej posiadają liczne inne podoba® ta drc 
zakłady naukowe w Austryi. Wtyi

Prośbę do wiceprezydenta Korytowskieg® [w p,
wnoszą za naszem pc średnictwem liczne zastępjSł, o 
właścicieli domów we Lwowie, a to z następując®' tagon 
go powodu: Krajowa Dyrekcya sk»rbu ogłosił®Hyietr 
przed rokiem, że właściciele domów mają ze wzgl^k Floi 
du na podatek osobisto-dochodowy przedkładać d®' k̂orai 
kładnie całą wysokość opłacanego przez lokatorów ti*ry 
czynszu, nie potrącając nic zgoła na rozmaite t%*'%rzy 
świadczenia. Równocześnie zapewniła kraj. Dyreh 
cya skarbu w tym samym komunikacie, że wład*®  ̂ 0pr 
podatkowe będą uwzględniały te świadczenia i M^yczą 
d% na nie potrąceły odpowiednie kwoty s opłacafl®' J 
go czynszu. Ufając tym zapewnieniom, wszy®c/talkie 
właściciele domów we Lwowie podali dokładn  ̂tawini 
czynsze opłacane przez lokatorów i w odpowiedniej ( 
rubrykach propozycye co do mających się potrąć V Cei 
kwot za świadczenia- Tymczasem administracja p0' Kknie; 
datkowa odrzuciła wszystkie te propozyoyę co 4°^) je 
świadczeń, j*k np. oświecanie schodów, dawani® 
dywanu na schody, wypożyczanie urządzeń sklepcrP* £rc 
wych etc., a urzędnicy krajowej administracyi P0'ronię 
datkowej odpowiadali właścicielom lwowskich
mów, i e  prsApiay o odlioa»xuu a t « g o ' tytułu - w
wnych kwot z komornego obowiązują tylko w D°Vp6 obi 
nej Anstryi, a wcale się nie etosują do Gali®  ̂ 8
Owóż p. prezydent Korytowski przyzna, że trudn® *y 
się pogodzić z myślą, iż w Anstryi nie ma równ0' “tazó*

Hf W]
Z

yń

sam czarnoziem na podglebiu meprzepuszczalnem. Ia— 1   i i
y  waraakacl. mm.j p,M.i . . .y c h ,  g d .„  u .  o h - ;

nuni. ptrowtow. W ów cu  pl.h. uk p ljłk . « A ; ? Ł ‘J ? , WS‘ 7,tki<’ * »knr.taoSoin
wiana nie przybierze odpowiedniej struktury, ko*" v T i r
rżenie roślin będę się w niej rozwijały z W
trudnością, nie będzie jak należy przewiewną, pro? WBt y ^ °  t0 tTT l. , , , * , * * . * * TniflVl Ra fl*n»aWiam — wraraoirttl r.*Aw*e nWana fnWcesy biologiczno-chemiczne, jak rozkład 
organicznej, nitryńkacye będą powstrzymane

W  artykule p. t. „Rewoluoya literacka" 
omawia Dziennik polski wejśoie p. Stanisława 
Przybyszewskiego w pcczet publicystów pol- 
skioli. Nabył on od p.^Sewera Maciejowskiego 
tygodnik krakowski Życie i od kilku tygodni 
go redaguje. Zdaniem Dziennika polskiegoy wpływ 
tego młodego pisarza jest tak wielki, że zapo
wiada się formalna rewoluoya literacka, a na
wet już konserwatyści zapisują się pod sztan
dar p, Przybyszewskiego. “

Obecnie bowiem czytamy — pisze Dziennik 
polski — w jednam z najnowszych zeszytów war
szawskiego Tygodnika ilustrowanego} że pismo to 
ma w tece poemat Przybyszewskiego, napisany już 
po polsku, Tygodnik ilustrowany jest organem „sta
rego,u panującego kierunku literackiego w Polsce i
jeśli zdecydował się wprowadzić na karty swoje na
zwisko burzyciela Przybyszewskiego, znaczy to: albo 
że posiada dobry zmysł kupiecki, przewidujący upo
dobanie swoich czytelników, alba że wchodzi w kom 
promie z nowymi kierunkami i nie cheąc zanachro- 
nizowaó się — poddaje się ich wpływowi. Tak czy 
owak, pomiędzy obozem p. Przybyszewskiego, a o- 
bozem „ starych“ buduje się most złoty pojednania.

Nie wiemy, osy się buduje pomiędiy 
„starymi* a p. Pray by szewskim jakiś most zło
ty, ale jeżeli Dziennik polski swój domysł opie
ra tylko na tym fakoie, że Tygodnik illustro- 
wany m% praeę p, Przybysaewskisgo drukować, 
to spotka go bolesny zawód, będzie to bow*em 
most ^zloty między p. Przybyszewskim a „mło- 
dysuu, gdyż Tygodnik illustrowany przestał już
byó konserwatywnym, ketoliokim i poważnym,
a jest ooraz bardziej radykalnym, ewangieb- 
okim i „*słcdytn“. Dziennik polski zapewne nie 
wie o tem, że od oaa3u„ gdy redak^yę Tygodni • 
ko {Ilustrowanego złożył p. Maryaa Ga*alviwicz, 
który go prowadził w duchu konserwatywnym 

^ m' rbje>ł ją p, MgiitiirewHki i młody 
Woin, «yu itsięg^raa, i rozpoczęli swą redakoyę

stem p. Owsińskiego zrobi fiasko. Na tego rodzaju ¥   ,_______ ,
IW J L  tylko glttoz., lub gl,bolu u p n ... ruli l  ‘  i

nie mrozu i powietrza wytwarzamy w mej grnsel- ’ XT"T “  « ! » « « » ,
kowatą strukturę  ̂ Przez to rola staje się przewie* . ^  ^  âd, UiOzem
wniejszą, mniej będzie się zlewać wskutek deszczu, m<> « k?óoony ład „myśli mechameanej", któ-

ro zbitej skibie, woda mniej prędko będzie się p r z e - / ^ ^  7 ła^ e utem
dostawała do warstw niższych. Jeśli równocześnie, * ^eohamozna w iabryee dla sp )
przez / utrzymanie powierzchni w stanie spro3zko« k  ̂ D oczyoh. 
wanjm uda eię nam ograniczyć do minimum paro*! A , •z kwestyi w naszem społeoeeńsfcwie 
wanie, wówczas dobrze i głęboko uprawiona rola ? spustoszenia nerwowo sprawia mesłycha- 
będzie miała i w strefie wystawionej na działanie jjm8 okonomiozny ostai ich
posuchy, obok odpowiedniej struktury, korzystne Do ewolucyj, jakie się dokonywają,
warunki dla rozwoju roślin i odpowiedni zasób wil- î® . jesteśmy dostatecznie przygotowani te -
gotności. Przeciwnie, jeśli ziemia i  natury sucha, 
głęboko zorana, wystawiona będzie na działanie po
suchy, z powierzchnią, składającą się % nierozbitych 
skib i brył, wytwarzających sieć kanałów wentyla* 
cyjnych, to jasnem nam będzie, że tego rodzaju K1̂ w’ * powstają rozurwiuoaia, 
głęboka uprawa nie przyniesie pożytku, lecz szkodę, PUD. 5* w7 ^ a dalszych nieprawi owo ci y  
bo wysuszy ziemię. F 7 ^Jżyom. I częstokroć brafaem czasu staramy mę

r usprawiedliwić nas samyoh, wobeo świadom*.®

ohnioanie, ani finansowo; ztąd niepokój w 
praoy.

Brak samodzielności krytycznej czyni nas 
w wielu wypadkach niewolnikami oudsyoh po
glądów, a ztąd powstają rozdrażnienia, bądąoe

M a ł y  T ^ e j l e t o a .
Nie mam ezuu...

Jeden z feljetonistów niemieokioh skreślił 
niedawno spostra.źenia swoje nad n*rwowem 
usposobienie«  lndei tegootesnyob, którym za- 
wsae i wsiądzie brak esasu. Z tąeknotą zwrara 
sią feljetonista do onyoh dni starej, błogiej 
praesaiośoi, kiedy to wśród rodzin panowało 
samiłowanie spokoju ducha, wygody i uprzej- 
mośoi w obcowaniu i  bliźnim.

Daia wszystko to zniknąło, albowiem brak 
oiasu nia pozwala.. Brak ozasu — to hasło te- 
goozesne wszystkioh, na każdym krokn.

Czytająo owe uwagi, mimowoli pomyśle
liśmy, że zło, o którem mowa, musiało głąboko 
wpić pazury swoje w krew ludzką, skoro Nie- 
mieo, z natury powolniejszy od innyoh naro
dów, znajduje je nieznośnem u siebie.

A cóż mówić o narodaoh z natury swej 
skłonnych do »angwinitmu!

odczuwanych wyrzutów.
Zs w tem wszystkiem dużą gra rolą 

skłonność do żyoia nad stan, coraz wiąoej o- 
bejmująoa szeregi ludzi praoy, to rzecz nie
wątpliwa. Nie mamy ozasu na zdobyoie mi
lionów w jednej ohwili — a nie umiemy 
już zadowalniać sią szoząśoiem w skromnych 
rameoh.

Nadto jeszoze w żyoiu oodziennem 
zamało rozróżniamy ozynnośoi ważniejsze, od 
błahyob, do któryoh niewarte sią śpieszyć. >

Gdybyśmy byli skromniejsi w wymaga- 
nieoh, a śoiślajsi w kontroli nad prasą, to fra
zes „nie mam ozasu* stałby sią tem, ozem jest 
istotnie — absurdem godnym pogardy.

Z  izby sądowej.
Lwów, 29 liatopada.

(Malwersatye gminne).
Rozprawę nad malweraacyami gminnemi,

IsUrme ów kłopot, określający się fra- : popełnionemi przez wójta Dobros’ny Bruoha i

tutejszych kapeli wojskowych po głównych ulicach 
miasta i uroczysty capstrzyk, W piątek rano zaś o 
godzinie siódmej, kapele te odegrają w mieście po
budkę.

W piątek odbędą się uroczyste nabożeńtwa 
we wszystkich trzech katedrach; mianowicie w ka
tedrze łacińskiej i ormiańskiej o godz. 9 rano, a w 
katedrze św. Jura o godz. w pół do 9 rano. Bez
pośrednia po nabożeństwach, p. Namiestnik przyj
mować będzie na uroczystej aud/encyi w gmachu 
Namiestnictwa władze, reprezentacye, korporacye, 
stowarzyszenia itd., przybywające ze złażeniem hoł
du i życzeń dla Monarchy.

O godz, 11 przed południem w wielkiej sali 
pałacu namiestnikowskiego odbędzie się uroczyste 
rozdzielenie medalów jubileuszowych. W tym celu 
zbiorą się tam urzędnicy polityczni, Rada szkolna 
krajowa, urzędnicy skarbowi, profesorowie Uniwer
sytetu, Politechniki i Akademii weterynaryi oraz 
średnich zakładów naukowych.

Otrzymają także medale, o ile im przyznany 
został, zamieszkali we Lwowie dawniejsi cywilni 
funkeyonarynsze państwowi, bez względu na to, do 
jakiej dykasteryi należeli. W tym celu zechcą przy* 
byó do pałacu namiestnikowskiego o wskazanej go
dzinie. Kto nie przybędzie osobiście na tę uroczy
stość, będzie mógł podjąć medal w dniach nastę
pnych w biurach prezydymn Namiestnictwa.

Dla uczczenia jubileuszu Cesarza, Izba han
dlowa i przemysłowa odbędzie nadzwyczajne uro
czyste posiedzenie we czwartek, o godz. 6tej wie* 
czór. Strój: frak i biały krawat lub czamara.

Cesarz ofiarował każdemu pułkowi podarunek, 
Dla kawaleryi i artyleryi bronzowy i złoty medal 
z rycinami najwyższych wodzów, dla piechoty zaś 
i dla strzelców złote medale wartości 200 dukatów.

Biura Wydziału krajowego będą w dniu jubi
leuszu cesarskiego zamknięte.

Wiadomośsi urzędowe. Cesarz mianował sta
roatę Mikołaja Poradowskiego radzcą namiestnictwa 
jako referenta spraw administracyjno-ekonomicznych 
w radzie szkolnej krajowej we Lwowie,

Adjunkt sądowy dr. Kazimierz Zawadil otrzy
mał z okazyi przejścia na emeryturę tytuł i chara
kter sekretarza sądowego,

Notaryusz Eugeniusz Stryjski przeniesiony z 
Seletyna do Waszkowiec nad Czeremoszem.

Proces księcia Sapiehy ■ posłem Stojałow- 
skim nie przyjdzie rychło do skutku, gdyż komisja 
prawnicza Izby panów uchwaliła jednomyślnie przed
stawić Izbie wniosek niezezwolenia na sądowe ści
ganie księcia Adama Bapiehy, oskarżonego przez 
posła Stojałowskiego. Jeśli Izba panów wniosek ten 
uchwali, sąd nie będzie mógł księcia ścigać, dopóki 
sesya bieżąca Rady państwa nie zostanie zamkniętą, 
a tem samem nie ustanie nietykalność poselska ks. 
Sapiehy,

Z odczytu Brandata „O czytaniu* wpiynąla 
do kasy komitetu budowy pomnika Mickiewicza we 
Lwowie kwota 745 zł.

uprawnienia obywateli, lecz, że jedni jak np. Ni®13̂  
cy w Dolnej Austryi korzystają a pewnych p**T 
wilejów ustawowych, gdy inni jak np. Pol*cy  ̂
Galicji są ped tym względem npcśledzeni. 
ni wiarą, że p, prezydent Korytowski czuje si$ \u 014 
całej pełai doskonałym obywatelem kraju i sumi®*' r̂ cyn* 
nym urzędnikiem, udają się do niego z prośbą wl®! te 
ściciele domów w przekonaniu, że złemu zaradź | 
wyda administracyi podatkowej polecenie, aby epi*' Noleti 
wiedli wie oceniała wszystkie świadczenia czyni®3} Narzy 
lokatorom przez właścicieli domów i odpowiedź1 ^6 j , 
kwoty z komornego potrącała. Nfciei

W Czytelni dla kobiet odbył się wczoraj wifj 1"■ J  MIM n ilU ID I UJ I (91 *2 TTwaUliij " t l wy J
czorek ku uczczeniu rocznicy wybuchu powstam® [teaaeo 
listopadowego. Pani Anna Neumanowa wskazała 
słowie wstępnem na wielkie obowiązki Polek i ^  fyfcfi t
chlubne pole działalności n domowego ognisk®! 
przyczem wytknęła pewnej części naszej młodzi®^ * i 25
że zamiast iśó pod sztandarem narodowym, 
n Nietzschego i Strindberga swego creda ap^i^hołi 
cznego i jako owoc swej pracy niesie narodo* 3 'Mty 
spowiedź z najlżejszych drgań rozegzaltowanej ^  Mówi 
szy, łzy boleści lub radośoi nad powiewem <***** K  Za 
w polu. Po odczycie p. Neumanowej, nagrodzony^ 
oklaskami bardzo licznie zebranego audytoryuflfc jąi^e 
literat p. Balesławicz odczytał ze swego ufcwo  ̂ i 0ger 
scenicznego pt. „Belweder*4, zaleconego na konk^j L̂ ach 
sie dramatycznym teatru lwowskiego do grani* , piecała 
odegranego kilkakrotnie w jesieni na lwowski®] f <j0 
scenie — akt trzeci, którego treścią jest noc b®£ ?\»ków 
wederaka, wyprawa garstki bohaterskiej młodzi*^ ^eścij 
na Belweder w celu uprowadzenia wielkiego kfli?51 1  wid 
Konstantego, Akt ten ma dwie odsłony; w 
wszej rzecz dzieje się u stóp pomnika Sobiezki®#0' L 
naprzeciw pałacu Wielkiego Księcia, gdzie *** P^sW 
garstka ośmuastn młodzieńców układa plan wyP^# gbowa 
wy; zaś odsłona druga jest dalszym ciągiem P*a  ̂ ^ r°183 
szej i rozgrywa się w pałacu, W wystawionej Y^Włi
na scenie sztuce p. Bolesławicza, odsłony pierW®  ̂ rb dzij
nie widzieliśmy wcale i dlatego też musiało j^lecr
niaó widza /.dziwienie, gdy nagle, tak bez ko*®® ^ tiu
tarzy, przedstawiono mu napad na pałac. Opr<^  ̂J jr*— «*• ▼ - - - ąF * rn _ aft *
tego odsłona owa, wykreślona ze scenaryusza r  . Qp, I 
siada bardzo dobrze zarysowaną postać tchórzliw®# rta. 5  
i sceptycznego Rocha i uprzytamnia widzowi P** ^  o 
stycznie cały nastrój ducha patryotycznej młodzie ĵ i W 
co w obrazie historycznym, zwłaszcza, gdy P°^L j 
barwnie i swobodnie, jest nie tylko dobrem, ^ 
wprost po^ądanem. , , ^  Dj

Odczytany wczoraj orfy trzeci akt „BelW®d v̂ ich, | 
ruu, który stanowi dla siebie zupełnie odrębną ^ jakich 
łośó i mógłby deskonale nadawać się przy pr®̂ 
stawieniach składanych z okazyi rocznic hist®*7 
cznych, sprawił bardzo silne wrażenie, to też t  ̂  f^łej 
wysłuchaniu go słuchaczki rzęsistymi oklaskami ** 
grodziły sympatyoznego autora. .

Wieczorek zakończy ł się odśpiewaniem 'fa 8jJ
pieśni patryotyczno*religijnych przez chór ż®^ f bdal 
złożony okolicznościowo ale umiejętnie. . kgł

W Czytelni katolickie] rozpoc tął wozorzj Ind
prałat Gnatowski pogadanki o Rafaelu. P.
posiadający ogromne wykształcenie historyozno-e^ K j  ̂
tyczne, pomimo, że się zastrzegł, iż pogadanka J j  *7^  { 
daleką będzie od wyczerpującej dokładnością c  Us
ją na tak szerokie » rozmiary, że o zapowiodzi*.gra  ’ lunuiiai^, no w . “Ule
młodości Rafaela zdołał zaledwie kilka słów \ f i j
daieó, a crfogodzinny wykład jego zajęło wytł • _ 'No

sztukf włoskiej w ^  wczeme przyczyn rozwoju sztuki włoskiej w t 
XVI wieku. Przyczyny te tkwią w polityozo/
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Najwspanialsze ozdoby na Boże drzewko poleca handel S. W. NIKMOJOW SKIEGO, Lwów plac Maryacki 8. — Wybór olbrzymi.
Kompletne sortymenta po zł. 1, 2 i wyżej, — Zlecenia zamiejscowe odwrotnie
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PRZEGLĄD i  dnia 1 Grudnia 1898. 3
iądó* ekonomicznych stosunkach Włoch w XIII i XIVz I lj  ̂ ar
fo "  ^Wsciu. Demokratyczne i oligarchiczne republiki* 
8% ^  J* które ówczesne Włochy według miast były po- 
cyi * Walone, a które później prawie wszystkie stały się 
scery- Monarchiami, koncentrowały w sobie cały prawie 
i P*adel współczesny. W tych miastach osobliwie na 
1*̂ 7̂  Woraoh rodzin, zajmujących najwyższe stanowiska, 
piln*Ji Ctomadziły się też bogactwa i aklimatyzował prze 
parU" pch, przejmowany częścią z wschodniego państwa 

Nymskiego, częścią zaś od Arabów. Przepych ten i 
nâ  .tykwint odmiennym był od rycerskiego wykwintu, 

>cedtt' który polegał więcej na bohaterstwie W patrycya- 
nolit*i Re mieszczańskim ówczesnych Włoch, zważano wię 
przy* raj aa wygody i ozdoby życia, niż na cnoty rycer* 

du We, Yf miarę wzrostu bogactwa podnosiło się też 
j i waz to wyżej to pragnienie uprzyjemnienia życia,
0 tych' rugając do coraz to wyższych jego dziedzin. Prawie 
iżaośtf każdem z tych miast powstawały akademie, na 
cposó̂  feórych panował świeżo weszły w życie klasycyzm, 
atwi ĵ piany pod nazwą humanizmu, podnocząc coraz to 
iię ni* tażej poziom naukowy i estetyczny. Ogniskami te* 
aa je^p przepychu i wykwintu stały się dwory rodzin, 
h feóre później potworzyły dynastye. Ale wykwint 
ch np- \*9 aczkolwiek wysoko stojący pod względem wy- 
a wy' l%gali artystycznych, był po większej części po- 
ryekło tawionym wszelkiego moralnego gruntu. Siła przed

bis# tawern była hasłem, panującem w tych rodzinach, 
zachO' tórych członkowie nie cofali się nawet przed nie* 
jstanfr’ teciwością i okrucieństwem.
eh z*" * Wyjątek pod tym względem stanowił Rzym. 
magi fam papieże pojmując rolę Ecś^ioła jako przodo- 

>j zb*' hdka w oświacie, garnęli dokoła siebie poetów 
aradai' artystów całych Włoch, aby geniusz ich i pracę 
witani* iobywaó dla celów religijnych, dla powiększenia 
°j Wały wiary i Kościoła. Takie pojmowanie roli 
aazycb (ościoła widzimy też nietylko w działalności tych 
8a P' Kpieży, którzy geniuszem wzbili się nad innych 
wdzi?' feło to się tradycyą, przechodzącą z jednego na 
wszem tagiego i o rolę tę dbali papieże cd Piusa II, 
licyi ^wkołaja V i Sykstusa IV, aż do Liona X, Ścią 

był°kli oni do Rzymu nawet tych humanistów, których 
^ysły zbłąkały się w niedowiarstwie i zakaptu- 

a nad'fonem lekceważeniu Kcścioła, aby talent ich spro 
rieczy'^dzaó na lepsze drogi i popychać w zdrowych 
rekcy* Walnie kierunkach W Rzymie były dwie akade 
ij fafl' kią: jedna z kierunkiem humanistycznym, a druga 

fozoficznym, które wydały cały szereg uczonych
1 hafl* Myślicieli i poetów.
tń, aby I Wenecya i Florencya, które Włochom przo- 
iandl0' Wały pod względem artystycznym, wydały Szereg 
ikow0J> Hyetów, których dziełem było pcśrednie utorowa- 
odobfl*fo drogi Rafaelowi pod względem kolcrytu i per- 

Wktywy. Rafael urodził w Urbino w roku 1483, 
skieg0 4 w Perugii w Umbryi, gdzie pocrątkowo przeby 
astępj Sł, otrzymał pierwsze wskazówki malarskie od 
>ująo»' fogorzędnego malarza Perugina. Dopiero gdy po 
igłoai** hyletnim pobycie w pracowni Perugina pojechał 
wzglS' P Plorencyi, gdzie go wraz z innymi powołano do 
ać d<>" ^koracyi ratusza, zetknął się tam z malarzami tej 
:atoró*Wy np, co Leonardo da Vinci i Fra Bartolomeo, 
te też na twórczość jego wpływ stanowczy wy-
Dyrek^W, Madonny Rafaela z tego czasu odznaczają 
wład*e ̂  oprócz zwyczajnych mu zalet technicznych, nad- 
a i M ^yczajnym wyrazem niewinności dziewictwa. 
Iacaflr  Na. prelegencie madonny te nie tyle robią 
fazysc? Wkie wrażenie świętości ile raczej błogiego spokoju

IMMOM

kłftdn̂ J ^inności.
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1 Pr*? , Z Sa
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goe
3 się m  się żm

Dwa tylko obrazy Rafaela mąją wy- 
n cechę świętości, a tymi są św. Katarzyna i 

jotrą^ y  Cecylia. Najstarszym a zarazem jednym z naj- 
jye Piękniejszych pod względem prostoty pomysłu obra- 
co . jest t. zw, „Sposalizio8 czyli zaślubiny Panny 

pfyi, skomponowany według słów złotej legendy, 
gklepo' środku przedstawiony jest kapłan. Po jednej 

P°Tronie Marya na czele dziewic, po drugiej mło- 
Lch d°^eńcy z św. Józefem na czele. Święty Józef trzy- 
tu w ~ r^ku laskę - zakwitłą na znak, że on ma
w Do, oblubieńcem P. Maryi, a reszta młodzieńców 
^ * 5̂ 0 8W°je âflki z nieukontentowaniem.
trud* Wymieniwszy jeszcze po krótce kilka innych

^azów z tej epoki, zapowiedział prelegent dalszy 
• wykładów na posiedzenia następne.

Z Sanockiego piszą nam: Starodawny dom 
znany zarówno z gościnności, jak wzo- 

goepodarstwa w całej Galicyi, ponowną o- 
się żałobą. Oto prawie niespodziewanie pani 

rami^ **cyna a Górskich Kazimierzowa Wiktorowa zmarła 
b ą j  M dnia 23 listopada, w 40 reku życia. Nieopi- 
irad*1 foy pozostawia po sobie, osierccająo 8 synów 
>y spf* Woletnich i męża. Przedziwna słodycz w pożyciu 
zynio^ ^arzyskiem i gruntowne cnoty chrześcijańskie, do- 
wied 1̂ V  i uczynność dla ludu, a przytem zupełne za*

, # ranienie o sobie i swych przyjemnoatkach a cho- 
raj /tby wygodach, zjednały jej miłość i szacunek 

f^szechny. Tysiące ludu z okolicznych włości 
. i^eazczan zarszyńskich, nie mniej jak setki oby- 

k i psli z sanockiego, przemyskiego, jasielskiego, kra- 
>gni0k*< Oskiego i z dalszych stron spieszyły w dniach 
odzież?'  ̂ i 26 b. m,, aby przy wyprowadzeniu zwłok 
i, 0*11 ^ 0ru kościoła i z kościoła na cmentarz, od- 

8 hołd pamięci chrześcijańskiej i polskiej nie-
af^  - wsI:ania ê3 świątyni w stylu gotyckim,
wj ^owanej staraniem rodziców dzisiejszego właści- 
tr* ^  S  Zarszyna, odprawiał 7 się nabożeństwa w dwa 

lżony*1 : łacińskim i ruskim, przy licznym wspćł-
duchowieństwa świeckiego i zakonnego, — 

'Czermiński, kuzyn ś. p. Lucyny, w wymownych 
tonZ i ^ ach podniósł ciche cnoty zmarłej, jakiemi przy- 
;rani* ■ l̂ ftcała całej okolicy. Od pierwszych lat młodości 

u i  zgonu była ona wzorem w pełnieniu obo- 
' < 4  i^ków stanu, umiejąc zawsze zachować godne ść 

odzi®  ̂ ^eścijanki i Polki. Gruntownie religijna, całą swą 
księ** ^ widziała w zjednoczeniu się z Bugiem częstem 

W ^stępowaniem de Sakramentów ŚW , a jakowier- 
> s k i ^  ^dziecko Maryi44 a Kongregacyi maryańskiej 
ńe o*  ̂ a^rskich Sercanek, stanła się nietylko sama pie 
wyp^, JNwać nabożeństwo do Najświętszej Panny, ale 
P*a fc fjozszem ó cześć ku Niej wśród swych krewnych 
je^0#g; ^Władnych. Znajdują się może inne Polki, któ- 

[erW0̂  działalność meże była więcej głośną wśród świa- 
> ° i , L leca trudno, aby ją która przewyższyła w ttpo- 
ke^®^ o sobie a oddaniu się zupełnem dla dobra

Nich. Świat, który tak chę^ie cenzornje ludzi,
«a *\c C ®p. Lucynie nie zdołał nigdy znaleśó cienia za 
■zliw## f tą o niej wspominał jeszcze za jej życia,
-fl - ki ° 0 TOorze niewiasty.

d  V  grona obywateli zauważyliśmy na po-
.u p. delegata Laskowskiego z żoną, jenerała

wi .Ph 
po

im ^Wosza s Wiednia, Potockich z Rymanowa, ro- 
as' ^  Dzieduszyckich, Dąbskich, Ostaszewskich, Po- 

V̂̂ h, Stawarskich, Pilińsfeich, Straszewskich, Czer- 
[bn% i, ^kich, Bąkowskich, Preków, Balów, Fihauserów, 
r pr^  j^lewskich, Rozwadowskich, Grotowskich, oraz 

0̂ i^torów i Górskich j ko najbliższych krewnych 
ł . %* Pięknym był widek licznego wiejskiego

i  ̂ ^ejekiego ludu, który swem pobożnem zachowa-AtOA
wśród świętych obrzędów i współczuciem 

n Tkb i *kładsnie wieńców na grobie dał dowód, ii 
* »ĥ ^ 0 zaszczepić w nim nienawiści klasowej,

intryg i oszczerstw chcących powaśnió poi-
Ind z polską szlachtą.

L P. Józef Bogdanowicz, poseł do Rady pań- 
m° 6ft0 u i właściciel dóbr, przyjęty został w poczet 

wroił członków auatryackiego Jokey-Clubu w Wie- 
**7^j ^ na przedstawienie członka Izby panów ks. 

i^^nansdorfa i znanego sportsmana p. Arysty-
F kaltazziego.

1 te **owe urzędy pocztowe powstają Z dniem 1 
! y c w miejscowościach Milno w pow. brodzkim

Konkursa rozpisują: Magistrat w Sądowej 
Wiszni na posadę kasyera miejskiego. Płaca 800 
ał.f kaucya 800 zł., termin do 20 grudnia. — Ra
dy szkolne okręgowe w Jarosławiu, Sokalu i Sano
ku ta kilkadziesiąt posad nauczycielskich z termi
nem do 4 stycznia 1899,

Aresztowanie wójta. Pod zarzutem sprzemo- 
wierzenia pieniędzy gminnych aresztowano Franci
szka Porębę, wójta z Kamionki pod Nowym Sączem.

Pożar saliny w Dolinie. W nocy z 26 na 27 
bm. spłonęły w salinie dolińskiej wszystkie budynki 
fabryczne, ogromne zapasy drzewa i mieszkania 
urzędników, z wyjątkiem budynku mieszczącego 
kancelarye zarządu salinarnego, jedynego, który 
miał dach ogniotrwały. Ogień wszczął się w kuźni 
prywatnej, niedaleko saliny, a silny wiatr przeniósł 
płomień na dachy salinarnych budynków.

Szkoda jest bardzo znaczna — podobno około 
180.000 zł Salina składała się z samych budynków 
drewnianych. —

Ot narcie szpitala powiatowego w Husiaty-
nie nastąpi 2go grudnia.

Bracia Tercyarze ŚW. Franciszka, posługu
jący ubogim, będą kwestowali W śrćdmieściu, pier
wszej dzielnicy i w następnych, począwszy od so
boty tj. 3 grudnia b. r. Będą oni zbierać próc* 
składek pieniężnych starą odzież i obuwie, które to 
rzeczy są najbardziej pożądane dla ubogich, pozo
stających w przytulisku.

Pożar na Zniesieniu. Wczoraj za rogatką 
żółkiewską w destylarni nafty Meilecha Landes- 
herga, wójta gminy Zniesienie wybuchł pożar, który 
zniszczył dach destylarni i groził całemu budyn
kowi, jakoteż i sąsiednim, ale szybka pomoc straży 
pożarnych ze Lwowa zapobiegła większemu zniszcze
niu. Pożar powstał wskutek zajęcia się sadzy w ko
minie. Strata Landesberga jest znaczna, ale ubez
pieczona.

Ohydne stosunki moralne panują w Kana
dzie, czego dowodem postanowienie, powzięte świeżo 
przez tamtejsze główne Towarzystwa ubezpieczeń 
na życie. Miały one za klientki między innemi 
wiele kobiet zamężnych. Małżonkowie takich ubez
pieczonych na życie kobiet uważają za rzecz zwy
kłą i wcale nienaganną swe żony mordować w naj- 
brutalniejszy spooób, aby otrzymać sumę ubezpie
czoną. Owóź Towarzystwa asekuracyjne, chcąc za- 
pobiedz tym coraz liczniejszym żonobójstwom, po
stanowiły nie przyjmować ubezpieczeń na życie ko
biet zamężnych.

Ostatni smart. W  haku Bulońskim pojawiły 
się pieski pokojowe, ubrane według najnowszej mo
dy w szykowne tużureczki lub żakieciki, z bukieci
kami w butonierkach i z jedwabnemi lub koronko- 
wemi chusteczkami do nosa w miniaturowych kie
szonkach. Oprowadzający pieski lokaje ucierają im 
nosy tymi chusteczkami. Ostatni smarrt! bo tem 
słowem bulwary zastępują przestarzały już wyraz: 
styk.

Otiary. Zamiast wieńra na trumnę ś. p. Lu
cyny Wiktorowej, złożył w naszej administracyi p. 
A. Wiktor z Załuża 15 zł. na przytulisko Brata 
Alberta.

Zmarli. W  Dobromilu dr. Michał Koniuszecki, 
adjunkt sądu powiatowego. — Konrad Ferdynand 
Mayer, słynny szwajcarski poeta i powieściopisarz, 
zmarł w swoich dobrach w Kilchberg nad jeziorem 
Zurychskiem, w wieku 73 lat. Odznaczał się wiel
ką potęgą wyrażania swych uczuć w poezyi, a po
wieści historycznej nadał nowy kierunek, którego 
nikt z pisarzy ni osieckich nie zdołał naśladować.

Stfin pewtatrx&a T. o g, 7 +  7, w pcl
4-8 R. Bar, 763. Nieruchomy. Pochmurno.

Nic bez przyczyny.
Połknął jastrząb szarego wróbelka,
Kwestya wprawdzie to wcale niewielka,
A przyczyna, jeśli wiedzieć chcecie ?
Ta, że wróbsl zawadza na świecie.

Szczyt tresury. Z opowiadań przy czarnej 
kawie,

— Powiadam wam, coś nadzwyczajnego! Takiego 
pogromcy zwierząt, jak żyję, nie widziałem. Lwy 
pod jego spojrzeniem stawały się barankami, tygry
sy królikami. Ot, pewnego razu sprowadził sobie 
z Hamburga przepyszny okaz węża, okularnika.

— Aha!
— Bierze go w obroty na dwa tygodnie i — cóż 

powiecie? nie uwierzyłbym, gdybym na własne oczy 
nie widział — wąż zamiast okularów, zaczął uży
wać... mono kia! Słowo honorrrru daję.,.

sze.

i

owice w pow. mościskim

Jako pewną lokaeyę kapitałów

Repertuar teatru hr. Skarbka. Dziś we środę 
(wznowienie) „Nasi najserdeczniejsi8, komedya w 4 
aktach Wiktoryna Sardou. We czwartek po raz 
l-szy „Zaklęty zameku, operetka w 3 aktach Ka
rola Millockera. W  piątek uroczyste przedstawienie 
ku uczczeniu pięćdziesięcioletniego jubileuszu pano
wania Najj. Pana Franciszka Józefa I. W  sobotę 
po południu „Ulicznik paryski8, komedya w 4 
aktach Bayarda i Vander Burscha, wieczorem 
„Gejsza8, operetka w 8 aktach S. Jonesa. W nie
dzielę popołudniu „Safanduły8, komedya w 4 aktach 
Wiktoryna Sardou.

Część ekonomiczna.
Wiedeń, 28 listopada.

(Z ). Pierwszym widocznym rezultatem pod
wyższenia stopy prooentowej w Austryi jest 
raptowne zmniejszenie się eakontn weksli 
w banku anstro-węgierskim. ' Dziś zgłoszono 
tam weksli do eskontn wszytkiego za 80 ty- 
aięoy reńskich. Widać stąd, ie  banki i rozmaite 
firmy wiedząo, £e eskont z pewnośoią zostanie 
podwyższony, w ostatnioh dniaoh przed powzią- 
oiem odnośnej nohwaly wyzyskały swój kredyt 
w banku anstro-węgierskim ponad istotną po
trzebę i teraz na kilka dni jeszcze zaopatrzone 
są w gotówkę. Dlatego teś nie można jeszcze 
wyrobić sobie jasnego pojęcia, jak nłoią się 
stosunki na targu pieniężnym w grudniu. Ze 
skarbca bankowego ubyło ostatnimi dniami 
złota na sumę około 4 milionów marek w zło
tych dwndziestomarkówkaoh, które powędro
wały do Berlina. Jak donoszą z Paryża także 
franouski bank stwierdził nbytek złota do Nie
miec. Bardzo korzystne wrażenie na giełdzie 
naszej wywołała dziś wiadomość, że wedle 
zamknięoia rachunków państwowych za rok 
1897, gospodarka państwowa za ten rok wy
kazuje ozystą nadwyżkę doohodów w sumie 
przeszło 30 milionów reńskioh, tak, że rok
1897 przedstawia się pod względem finanso
wym j*ko jeden z najlepszych w oałej erze 
konstytuoyjnej, gdyż większą nadwyżkę, mia
nowicie 33 milionów, osiągnięto tylko w roku 
1895. Trzydziesto-milionowa nadwyżka, osią
gnięta w roku 1897, wystarczy na pokryoie 
kosztów regulaoyi płao urzędniozyoh w roku
1898 i 1899, co powinno wywrzeć dobroczynny 
wpływ na prayazłoroozny budżet. Tym okoli- 
oznośoiom przypisać należy, że ruoh na targu 
był dz;ś dosyć ożywiony, pomimo, że to ko- 
nieo miesiąca. Uwaga spekulantów nie była 
jednak dziś skierowana wyłąoznie na walory 
przemysłowe, leos na akoye bankowe. Kredyty 
podniosły się w kursie o 2% złr., obliozano 
bowiem, że kontrmina berlińska będzie mu
siała nabyć ich bardzo wiele dla rozwikłania

mieśięoznyoh raohunków. Większą jeszoze j ny w języku niemieokim, czeskim, polskim,
zwyżkę, bo 3 7, złr., uzyskały akoye L&nder 
banku skutkiem niesprawdzonej zresztą pogło
ski , że w Austryi zaprowadzona ma być lote- 
rya klasowa i ż« Landerbank weźmie w tem 
wybitny udział finansowy. Ku końoowi obro
tów podaż wzięła górę, eo pociągnęło za sobą 
pewną redukoyęporannych zwyżek. Spekulanoi 
bowiem, ohcąo zgarnąć zysk osiągnięty ze 
awyżkś sprzedawali swe walory. — W Berli
nie gotówki na giełdzie było dziś podostatkiem 
i można ją było otrzymać taniej, niż w banku 
państwowym. O kolosalnym rozwoju przemy
słu w Niemozeoh świadczy między innemi tak
że zamknięcia raohunków pruskich kolei pań
stwowych. Doohód tyoh kolei za ozas od 1 
stycznia do 31 lipoa b. r. wynosił przeszło 
750 milionów marek, zwiększył się przeto 
w porównaniu z rokiem 1897 o 45 milionów, 
a zwyżkę tę przypisać należy wyłąoznie zwię
kszonemu ruchowi towarowemu. Obliczają, że 
doohód pruskich kolei państwowyoh za oały 
rok bifżąoy wyniesie około 1.200 milionów 
i będzie o 70 milionów większy niż rząd pre
liminował.

Ostatnie notowania:
Kredyty austr. 359*30, węgierskie 388 50, 

Anglobanu 154 75, Uniony 294*60, Bankyersi- 
ny 265*60, L&nderbanki 228 75, Ludwiki 210.50, 
Czerniowieokie 292 25, Elbethale 25825, Benta 
papierowa 101*20, srebrna 101*10, austryaoka 
słota 119 95, austr. renta waL kor. 10145, wę
gierska słota 119*75, węgierska renta wal. kor. 
9755, dukat 5*69, 20 frankówka 9-557* ■ marki 
11-79, ruble 1*27 J|,

Ceny zbsża. Wiedeń 29 listopada. Psse- 
uioa na wiosnę 9-57 —9*58; żyto na wiosnę 
8 60—8 62; owies na wiosnę 6*24; kukuru- 
dza na maj - ozerwieo 5.16. Spirytus 17*60— 
17-70. Usposobienie mdłe.

§ Z targu na bydło. Wiedeń 28-go listopada. 
Na targ dzisiejszy dostawiono wołów galicyj
skich 8S3, węgierskioh 4 064 i niemieokieh 
693, razem 5*645 sztuk. Płaoono za woły gali
cyjskie liehsze lekkie 23—31, dobre eięźkie 
32—34, osobliwe 35—37, wyjątki —, za buhaje 
i krowy 20—32 — , wszystko na wagę żywą.

Teodor Romatzkan
Sprawozdania banka rolniczego. Lwów 30 

listopada 1898.
Pi-zy słabych obrotach asposobienie niezmien

ne, tylko cenne gatunki pszenicy i żyta snaduią 
zbyt łatwy za granicą kraju. W spirytusie tenden- 
cya bez zmiany.

Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Lwów: 
Pszenioa got. 9*10 do 9*80, nowa lub na termina 
O 00—0 00, żyto gotowe 7*75 do 8*— , nowe lub na 
termina 0.00—000, owies obroczny stary 0.— 
0.00, owies nowy gotowy 6 60—6.80, jęczmień 
pastewny 5*75 do 6*10, jęczmień browarniany 6*50 
do 7*50, rzepak 11*— do 11*25, lnianka O.—  do 
O*—, groch pastewny 6*76 do 6*50, groch do go
towania 6.75 do 9-—, wyka 0*— do 0*00, bo
bik 0.00 do 0*00, kroczka 0*00 do 0*—, kukurudza 
nowa na termina 5*20 do 5*50, stara 5*80 do 6*— 
chmiel nowy za 66 kh 65*— do 100*—, koniozyna 
czerwona 48*— do 56*—, koniozyna biała 88*— do 
46*—, koniozyna szwedzka —*— do —*—, tymotka 
17-50 do 20*—, spirytus paritas Tarnopol gotowy 
16*— do 16-26, spirytus na termina 14*— do 
14-50.

§ Z targu zbożowego na Kleparzu.
Kraków 29 listopada.

Na dzisiejszym targu ruch był bardzo ograni
czony, ponieważ wobec zniżkowej tendencyi za gra
nicą kupujący zajęli stanowisko wyozekujące. Psze- 
nicy pojawiło się w ostatnich dniach trochę więcej, 
więc mający ohęó sprzedaży musieli się godzió na 
ustępstwo i wskutek tego cena pszenicy obniżyła 
się o 5— 10 ot, — Potrzoby żyta są większe, dla 
tego zwłaszcza celne gatunki , dobrze się w cenie 
trzymają i napotykają odbyt wcale łatwy. Pokup 
na jęczmioń jest dośó ograniczony, lecz w cenach 
nie zaszły większe zmiany. Owiee trzyma się w cenie.

Płaoono: pszenioę białą 9.85—9,75, czerwoną 
9.85—9.75, żółtą 9.85—9 70, żyto n. 8.25—8.70, 
jęozmień browarny 6.75 do 7*60, na krupy 
6.25 do 6.50, owies xn 6*30—6*60; rzepak 11.50 
do 11.80, konics czerwony —.— do —.—, biały 
—.— do —.— zł., kukurudza 0.00—0.00. Wszyst
ko za 100 kilogram.

Bank galicyjski dla handlu i przemysłu.

Telegramy Przeglądu,
. Wiedeń 30 listopada. Wozoraj nadszedł 

tutaj podarek oesarza niemieckiego Wilhelma 
dla Najjaśniejszego Pana, składająoy się z ko
sztownego poroelanowego serwisu, który am
basador Ealenburg i wojskowy attaohe nie
miecki Moltke mają doręozyó Najj. Pana 
dzisiaj.

Wiedeń 30 listopada. Po wozorajszem po
siedzeniu Izby zebrały się oddziały Izby dla 
wyboru po jednym ozłonku do komisyi, która 
ma postawić wniosek, ozy należy udzielić na
gany p. Heroldowi, a ewentualnie także p. 
Pfersohemu. Ponieważ w dwóoh oddziałaoh 
brakło potrzebnej liozby ozłonków dla powzię- 
oia uohwały, komisya ta nie mogła się ukon
stytuować. Pomienione dwa oddziały jeszoze w 
ciągu bieżącego tygodnia wybiorą ozłonków do 
tej komisyi (Missbilligungsan*ohtu«).

1 Wiedeń 30 listopada. Woicraj w obeono- 
śoi prezydenta Itby posłów d-ra Faohsa, wieL 
posłów i książąt Kościoła rozpoczął się wie., 
katolików i  Austryi Dolnej. Obeonyoh powita 
marszałek krajowy G-udenus, który w mowie 
swej zwróoił uwagę na jubileusz Najj. Pana i 
Panieża. Następnie witał zebranyoh burmistrz 
dr. Lueger. Uohwalono wysłać telegramy z wy
razami hołdu do Cesarza i do Papieża.

Wiedeń 30 listopada. Prezes gabinetu hr. 
Thun i minister dr. Kaizl wyjeoheli wozoraj 
wieozorem do Budapesztu, a powróoą tu jutro 
wieczorem. '

Książę Portland przybywa jutro w za
stępstwie królowej Brytanii, aby wziąć udział 
w uroozystoioiaoh jubileuszowych.

Okólnik ministerstwa obrony krajowej 
oznajmia, że odbywanie manewrów i ćwiczeń 
wojskowyoh na liniaoh kolejowyoh jest niedo- 
zwolonem. Gdyby zaś nie dało się tego uniknąć, 
należy porozumieć się z zarządem kolei i zwró
cić ewentualne szkody za skarbu wojskowego. 
Komendanoi są odpowiedzialni za wszelkie nie
szczęśliwe wypadki.

Wiedeń 30 listopada Vatvrland ogłasza 
orędzie oesarza datowane z Gódólló 18 bm-, 
w którem Cesarz, z powodu wiernopoddańozej 
manifestaoyi biskupów austryaokioh zawartej 
w wspólnym liśoie pasterskim, wyraża swoje 
najwyższe zadowolenie i powiada, że przyłą- 
oza modły swoje do modłów swoich poddanyoh, 
ażeby Bóg zachował w swej opieoe monarchię.

Wiedeń 30 listopada. Wszystkie Izby han
dlowo-przemysłowe w Austryi wygotowały 
wiernopoddańozy adres do Tronn, zredagowa-

ruskim, słoweńskim, oiesko-słowaokim i ru
muńskim. 'Wczoraj . deputaoya prezesów, lub 
wioeprezesów tyoh Izb, pomiędzy którymi 
znajdował się wioeprez«s lwowskiej Izby pan 
Piepes-Poratyński, pod przewodnictwem p. 
Mauthnera, prezesa Izby wiedeńskiej, udała się 
do prezydenta ministrów, hr. Thuna i wręczy
ła mu adres z prośbą by go złożył u stóp 
Tronu.

Ministerstwu finansów zarządziło, aby we 
wszystkioh instytuoyaoh państwowyoh, podle
głych temu ministerstwu, biura w dniu 2 gru 
dnia były zamknięte. Mimo to jednak wypłaty 
odbywać się będą jak zwykle. Szsfowie tyoh 
instytuoyi mają w dniu owym zwołać swoi oh 
pracowników i wygłosić przemowę, odpowiada- 
jąoą podniosłośoi obwili.

Monachium 30 listopada. Miasto tutejsze 
przygotowało dla Cesarza Franoiszka Józefa 
wspaniały adres i  okazyi jego jubileuszu.

Berlin 30 listopada. Dzienniki wieozorne 
donoszą, że na rozkaz oesarza Wilhelma H, 
z powodu jubileuszu 50-letnich rządów Cesa- 
sza Franciszka Józefa, odbędą się we czwar
tek wieczorem uroczystości kościelne w ko
ściele poświęoonym pamięoi ces. Wilhelma I.

Kclenla 30 listopada. „Niemieokie Towa- 
raydtwo Ziemi S<rięte;u zarządziło poszukiwa
nia na gruncie Dormition dt la Sainte 
darowanym mu przez oesarza Wilhelma, by 
stwierdzić, ozy istnieją jeszoze szozątki lub 
fondamenia dawnego Coeuaoulum, budynku 
drogiego ssr^n wszystkioh chrześoijsn Jeżeli 
znajdą się znaczniejsze szozątki, z których 
można będzie poznać rozkład dawnej świątyni, 
wówczas pierwszem staraniem owego Stowa
rzyszenia będzie odbudować świątynię ile mo- 
żnośoi z zachowaniem dawnego jej stylu.

Rzym 30 listopada. Konferenoya anti- 
anarohistyozn* uchwaliła, że polioye obcych 
państw mogą w sprawaoh zbrodnilub usiło
wań anarchistycznych bezpośrednio znosić się 
ze sobą bez interwenoyi ministeryów spraw 
zagranicznych.

Rzym 30 listopada. W Izbie deputowanych 
przedłożył m nister spraw zagranicznych Ca- 
neyaro księgę zieloną w sprawie Krety.

Na interpelaoyę jednego z posłów oświad
czył Caneyaro, że dziennikarza włoskiego San- 
torellego, aresztowanego w Jaffie podczas po
bytu tam oesarza niemieoklego, wypuszozono 
z więzienia dopiero wskutek energicznego pro
testu ambasadora angielskiego. Bząd zastrzega 
sobie podanie do wiadomości dokładnyoh w 
tej sprawie szczegółów i zażąda pełnego 
zadosyóuozynienia.

Belgrad 30 listopada. Bząd przedłożył 
skupozynie projekt ustawy, na mocy któroj 
urzędnikom, duchownym i nauczycielom nie 
wolno należeć do stowarzyszeń lub innyoh 
organisaoyi polityoznyoh.

Rzym 30 listopada. Papież nadał ambasa
dorowi franouskiemu przy Watykanie Poubelle, 
tytuł hrabiowski.

Na tajnym konsystorzu, który odbył się 
onegdaj pod prezydonoyą Papieia, potwierdza
no wybór Bimauiego patryarohą Syryi i pre- 
konizowano 40 nowyoh biskupów.

Berno szwajcarskie 30 listopada. Donie
sienie Standarda, jakoby były prezydent 
bzwajoaryi Nurna Droz miał w przeciągu dni 
14 udaó się na Kretę w charakterze pomocni
ka ks. Jerzego, jest przedwczesne, natomiast 
zdaje się być pewnam, że rozpoozęto z nim ro
kowania i ofiarowano mu tę posadę.

Boston 30 listopada. Parowieo „Portland" 
zatonął w zeszłą niedzielę n wybrzeża Massa- 
ohusstts. CUła załoga składająca się z 49 osób 
i 65 podróżnyoh zatonęła.

Paryż 30 listopada. W senacie oświadozył 
wozoraj minister marynarki Lockroy, że donie
sienia dzienników o rzekomej kradzieży planu 
obrony Tulona, o braku amunioyi na ozrętaoh 
i o złem ioh zaprowiantowaniu są zupełnie
nieprawdziwe.

Trzystu młodyoh ludzi urządziło wozoraj 
popołudniu manifestaoyę przed szkołą medy
czną na oześć Pioquarta. Wnoszono okrzyki: 
„Nieoh żyje Pioquart!“ Polioya rozproszyła ma
nifestantów.

Paryż 30 listopada. Dziennik Matin ogła
sza rozmowę, jaką miał pewien polityk an
gielski z carem Mikołajem U w kwestyi roz
brojenia powsceohnego. Car ma być wieloe 
rozdrażniony nieprzyjaznem stanowiskiem, ja
kie od pewnego ezasu zajęła względem niego 
prasa angielska. Polityk ów wyraża się entn- 
zyastyoznie o znajomości rzeczy u oara i o go- 
rąoem jego przejęoiu się sprawą rozbrojenia. 
Życzeniem oara jest, aby mooarstwa zgodziły 
się na razie zaprzestać zbrojeń na lat pięć, 
u po upływie tego ozasu próbowanoby nowego 
porozumienia. Car jest nadto zwolennikiem 
międzynarodowego sądu rozjemczego. Co do 
Fęscody np. ohoiałby, ażeby Anglia, Stany 
Zjednoczone, Franoya i Bosya załatwiły tę 
sprawę polubownie W razie zaś, gdyby do 
zgody dojść nie mogło, rozstrzygnięcie nzieża- 
toby oddać w ręoe Cesarza Franciszka Józefa. 
W  końon oar z oburzeniem zaprotestował prze- 
oiw przypuszczeniu, jakoby Bcsya podjudzała 
w tej sprawie Franoyę przeoiw Anglii.

Nowy Jork 30 listopada. Do północno- 
atlantyokioh portów przybyło wiele okrętów, 
która przywiozły załogi i podróżnyoh ze statków, 
która rozbity się podczas ostatniego orkanu. 
Zatonęło ogółem około 30 żaglowoów na peł- 
nem mortu, a 85 zatonęło u wybrzeży Nowej 
Anglii. W  porcie Boston zniszczonych zostało 
30 okrętów, prsyosem 40 osób straciło życie. 
Z wielu innych stron donoszą o roabioiu się 
przeszło 30 okrętów.

Kair 30 listopada. Marchand i Baratier 
opuścili Omdurman i wyjechali do Fassody.

Nowy Jork 30 listopada. Marszałek Blanoo, 
dotychczasowy gubernator Kuby, oddał już 
urząd swój w ręoe następcy swego Castellano.

Wzdłuż całego wybrzeża atlantycki sgc 
od Waszyngtonu aż po Boston i w głąb kraju 
ftż do Pittsburgu szalała straszna śnieżyca, po
łączona z huraganem, jakiego od lat wielu już 
nie było. Baoh wszędzie przsrwauy, żegluga 
moono uoierpiała. Miało się rozbić około 30 ło
dzi, w samej tylko okolicy Bostonu zginęło 
12 osób.

Konstantynopol 30 listopzda. Notyfikaoya 
moozrstw w sprawie mianowania ks. Jerzsgo 
greckiego gubernatorem Krety, nie został* je
szcze doręczona Porcie.

Wiedeń 30 listopada. Fabryka Józefa 
Biedel w Polaun z powodu jubileuszu cesar
skiego ofiarowała 100000 koron na cel zabez
pieczenia swoich robotników na starość.

Londyn 30 listopada. Pierwszy lord skar
bu, Artur Balfour, wygłosił w Bristolu mowę, 
w której roztrząsał sprawę sudańską i kreteń- 
ską. Co do tej pierwszej, powiedział lord Bal
four, że mąoi pokojowe widoki Europy na

przyszłość. Interes oywilizaoyjny jednak państw 
wymaga, aby dążyć do zaprowadzenia ładu 
nawet w nieoywilizowanjreh zakątkach świata.

- Konstantynopol 30 listopada. Sfery mająoe 
styczność z pałacem sułtańskim zapewniają, że 
odpowiedź cara na telegram sułtana w sprawie 
nominaoyi ks. Jerzego jest nadzwyozaj przyja
cielska. Car zapewnia w niej, że octery mooar
stwa, zajmująoe się uregulowaniem sprawy kre- 
teńskiej w niozem nie mają zamiaru naruszyć 
prawa zwierzohniotwa sułtana. —

Paryż 30 listopada. Niektóre dzienniki tu
tejsze doniosły, że pomiędzy tajnymi aktami 
drsyfosowskimi znajduje się list b. pełnomocni
ka wojskowego prsy austryackiem poselstwie 
pułkownika Salneoka (?), w którym znajdują się 
kompromitujące ustępy. Tymczasem jednak tu
tejszy korespondent N. fr. Presse z kompeten
tnego źródła ctrzymał informacyę, iż pułkownik 
ów ani tego, ani żadnego innego podobnego 
listu nie pisał.

Żółkiew 30 listopada. Posłem eto sejmu w 
miejsoe ó. p. Stanisława Polanowskiego wy
brany dsiś aosta l z kuryi większy oh posiadło- 
ioi jednogłośnie ks. Andrzej Lubomirski.

Tarnów 30 littopada. Odbywa siętudtii z 
kuryi większej posiadłe śoi głosowanie na po
sła do sejmu w miejsco hr. Franciszka Myciel- 
8kiegot który zrezygnował. Kandydatami są: 
dr. Jan Hapka i p. Stefan Sękowski

III IWIIWWMeWB—■WWWW—
HOTEL IMPERIAL.

pierwMzorzędny hotel, rettawracya i kawiarnia,
Lwów — ulica Trzeciego Maja.

Przyjechali dnia 30 listopada. St. hr. Mydeł
ek i z Borynicz. A, M. hr. Sobański z synem s 
Odessy. W. Mogiłnicki z Wołynia. Eust. Jasiewicz 
z Wilna. J. Kotarski z Oleszyc. K. Haber s Wro
cławia. M. Preiss z Pragi, H. Karczewski z Mora
wiec, Jul. Eisner z Wiednia. W. Przedrzymirska 
z Stanisławowa, S. Maramorosz i  Pomczyna.

:  HOTEL EUROPEJSKI.
A L B E R T  S Z K O W R O N .

Lwów — Plac Maryacku
Przyjechali dnia 30 listopada. Dr. F, Druł- 

backi z Bratkowic. K. Dotzler z Wiednia. A. Bo- 
brownicki z Drohomyśla, J. Słonecki z Zadurowa. 
M. hr. Plater z Moszkowa. St. Białoskórski z Staj. 
Ks. ho bojarski z Łuczyniec. A. Schiitz z Krakowa, 
J. Zieniewicz z Daszawy. Dr. A. Iekrzycki z Sa
noka. W. Żurowski z Myszkowiec, K. Gilowski z 
Przemyśla.

N A D K S Ł M K  ‘
Rubryka ta nie pochodź od Redakoyi, nie bierze teł 

ona sa nią na siebie ludnej odpowiedzialności,

Franza Wilhelma herbata 
przeczyszczająca.

Franza Wilhelma, aptekaria w Neonkirchea, Aoftrya 
dolna, otrzymać można we wizyitkich aptekach w pacikach 
po 1 zł. — K tokolw iek  herbatę tę che# p i6, 
dlatego że np. cierpi na podagrę, reum atyzm  lab 
inną jaką zastarzała chorobę, ten niech przea 8 
dni z rzędu, codziennie jedną ósmą część paczki na 1 litr 
wody do pó/ litra zagotuje, zagotowaną herbatę przecedzi 
i połowę rano na czczo, połowę wieczorem przed spaniem 
ciepłą wypije. Prsy starych cierpieniach potrzeba herbatę 
tak długo pić; dopóki ból aupełnie nie ostanie (co czeeto 
po ożyciu jednej paczki nie da się osiągnąć). Jeżeli cho
roba całkiem usonietą zostanie, wówczas potrzeba tylko 
od czasu do czasu n. p. z początkiem każdego kwartału 
edną całą paczkę ożyć, przez co pozostałe jeszcze cząstki 

choroby uryną i organami podbrzosznymi wydzielane zo- 
etąją i od następstw jest się uwolnionym. Podczas tąj 
ku racy i herbacianej zaleca się ostrą dyetę i wystrzegać 
się trzeba potraw i napojów obciążających żołądek; ila
stych, słonych, kwaśnych i silnie zaprawianych potraw, 
akoteż piwa i wina. Chronić się trzeba podczas kuracyi 

przeziębienia i wilgoci.

POW RÓCIŁEM  | | r  T A B O R  
Ulica Akadem icka 1. 26.

W szelkie Kupony
i  w y l o s o w a n e  p a p i e r y  w a r t o 

ś c i o w e
wypito* bez potrącenia prouńsyi lui kosztów

Kantor wymiany
c. k  uprzy w.galicyjskiego akcyjnego

Banka hipotecznego.
Kantor wymiany i oddział depozytowy prze

niesiony do lokalu parterowego w gm. bankowym.

I

Założony w roku 1853.
Dom bankowy i kantor wymiany 

pod firmą:
AUGUST SCHELLENBERG i SYN

we Lwowie ul. Karola Ludwika 1 ,
Wyłączny właściciel Artur Schellenbery,

poleca
P R O M E S Y

na losy państwowe z r. 1834 po zł. 5.7$, a 
względnie na połówki tych losów po zŁ 8.50 
wraz ze stemplem do ciągnienia l grudnia 1898. 
G łów na wygrana 150.000 względnie połowa 

bosy aa  a p łaty  m iesięczne
pod jak najkorzystnieszymi warunkami.

Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja,“ prenume
rata roczna zł, 1.70, na prowincyi 1.80.

1

JLwów SO listopada. (Z laby handlowej).
A k cy c  za sztukę: Kolej gal. Karola Lodwika 900

zł. m. k. 909.00 do 212 01. Kolej Lwowsko-Czern-Jasaka 
po 200 zł. w. a. 190.00 do 193.00. Banku hypotecssego po 
ZOO zł, w a. 372,— do 382.—. Akcyz garbarni w Rzeszo
wie po 900 zł. w, a. 905.— do 212,—. Tow. bodowy wa
gonów w Sanoka 960 — do 965.—c Banku dla handle i 
przemysłu po 200 zł. 908.50 do 211.00*

JLinty zastawne za 100 zł,: Banko hipot. galio.
5 proc. loe. w 50 lat a 10 proc. prem. 110.00 do 110,70 
4 i pół proc los. w 50 lat 100.00 do 100.70, 4 proc. los 
w 60 lat 96.50 do 97.20. Banko krąj. 4 i pół proo. los, w 
51 lat, 100,83 do 101,50. Banka krąj* 4 proo. los. w 57 lat 
98.00 do 98.70, Tow. kred. gaL ziemskie 4 proc. (I emicyn)
97 30 do 98 00, 4 proo. los. w 41 i pół latach 97,80 de
98 00, 4 proc. km. w 56 lat 95 00 do 95 70.

O b lig i aa 100ał.f Gai.fund, propinacyjntgo 4 pro 
97,50—98.20, Bukowińskiego fund. propin. 5 proc. 102AO 
do — , Kom, Banko kraj. 5 proc. (H amisyi) 100.50 do 
—J—, Kolejowe lokalne Banku krajowego 4 proocntowa 
po 900 horen 97-50 do 98 20. £o*T«ki kraj, fi proo. 104*00 
io — i  proc. * 1833r. g6 70 do 97 40 . 4 proc. po 991 
koron * 1898 mka 94.50 do 95*2).

Men«ty. Dokst cwuriki 5.65 do 5.75. N*»olM*doi 
9.52 do 9.62. P ^ fern l 9^0 io 9.60. Bat*) nwTjikl 
pajtiwovy 117.30 do 12eAQ. 100 ■utb 56,80
do 59‘20-

Wlidsć 29 listopada. Notowania wieosorne. 
Pray aamknięoiu -giełdy popołudniowej stały 
akoye kredytowe na 358.62, węgierskie akoye 
kredytowe 388 75, anglobanku 156.50, bankve- 
reiny 267.—, nnionbanku 294.75, laenderbanku
232.50, staatsbahny 857.12. lombardy 69.—, 
elbetkałe 259.—, akoye tytoniowe 128.— , rima 
278.— , alpiny 183.00, renta majowa 10120, 
renta koronowa węgierska 97.60, lesy toreokie
58.50, marki 58.95, ruble ——,

Listy nstawma Towar*, kredyt demskiage 
t 9 Banku kmjawago
m a ■ Banin Ufotomotoffe

mwnaoi

Obligacje te kupujemy 
I tprzeiałony salaorzystnlGi S o k a l  i  Ł i l i e u

D e n  h w l t z f  I b u l w  vy« żn a y.
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JULIUSZA LEJłłLLNA.

wnym. Do widzenia. ety kapelusz, twarz ma do połowy zasla- korpus Girarda.
Zmierzał ku drzwiom, gdy ukazał się j niał. Layerdiere, wszedłszy do izby, zdjął i Przezorniej wszelako niedowierzać włó 

u* progu podoficer i oddawszy ukłon wojsko-1 go na chwilę, żeby Bię ukłonić, a potem ozęgom noonym. 'ł> - ... . I       i___v   5 . . t__n i *___

- (Ciul dalszy).
A jeśli naprzykład ojoieo Maroeli na 

śmierć panią de Luoiennes skaże ? Znam 
Maroelę i wiem, że gdyby przypadkiem do
wiedziała się o podobnej katastrofie, toby ją 
zabiło.

Jan Cbene wyoiągnął rękę do starca.
Daruj mi, Carthame — rzekł — ty je

steś zawsze mojem sumieniem. Masz słuszność, 
Marcela powinna się prawdy dowiedzieć. Idź 
do niej, wyznaj jej, eo uznasz za stosowne. 
Gdybym zginął, znajdziesz w kufrze moim, w 
Paryżu, wszystkie dokumenty, stwierdzające 
jej pochodzenie. Pozostawiam oi zupełną swo
bodę działania.

Carthame przytulii go do piersi.
' — Janie de Liestal — rzekł "ze wzrusze

niem — dla mnie byłeś i pozostaniesz zawsze 
Janem Chene — a im więcej wycierpiałeś, 
tern mi jesteś droższy. Powiadasz, żem two- 
jem sumieniem. Tyś moją siłą, a Maroela... ra
dością, Odnajduję w tobie moje własne uozu- 
oia i dążenia młodzieńcze. Jutro spełnimy nasz 
obowiązek, każdy po swojemu. Kto wie, czy 
stary Carthame nie będzie musiał, obok 
innych z dobytą szpadą rzuoić się na wro
ga. Jeżeli ja legnę, ty prowadź dalej nasze 
wspólne dzieło. Jeżeli ty zginiesz, ja je pro
wadzić będę do śmieroi. A teraz ucałujmy 
się, przyjacielu w imię naszego dziecięoia i w 
imię Franoyi.

Złączył ioh uścisk bratni.
— W pół do dwunastej — zawołał Car 

thame — o północy mam być w sztabie głó

wy, oznajmił: . 1 znowu głowę przykrył, udająo nieokrzesanego
— Panie kapitanie, forpoezty pochwyciły ohłopa. -  ... . -

człowieka, który się mieni ohmielarzem, a wy- j Chene wziął do rąk kopertę i poznał od
daje mi się podejrzanym. Ma podobno ważne 
rzeczy do wyjawiania.

— Przyprowadź go tutaj. Zegnaj Carthame 
— rzekł, ściskając raz jeszcze rękę starca.

XIV.
Zaaresztowany wszedł * pomiędzy dwoma 

żołnierzami. ~
Jan Chene usiadł. Y7 świetle kopcąoej prawił po niego dwóeh ludzi, 

lampki ukazał się Layerdiere. j • — Panie kapitanie, dojechałbym prędzej
— To ty zostałeś ujęty ? — spytał go Chene. j do Beaumont, gdybym wziął konia tego
— Tak panie kapitanie. [człowieka. ■
— Cóżeś za jeden i ooś robił u tej godzinie j — To go bierz.

na trakcie? i Zwrócił się do Jj»vexdier».
— Panie kapitanie, bardzo szczęśliwie się! — Wszak możesz poczekań pół godziny? — 

złożyło, żem znalazł się na nim o tak pó-[ zapytał. * 
źnej porze, bo będę mógł oddać panu usługę) — Daruje pan kapitan, ale ja muszę być w

Jan Ctene wziął do rąk pistolety i przy
glądał im się bacznie.
■ — To broń ordynansowa. Skąd ją’ masz ? — 
zapytał.

— Znalazłem ją w polu. Wszak pogubiono 
jej dosyć w tych stronach.

razu pieczęć sztabu głównego, na kopercie 
wypisane było nazwisko jenerała Vendamme.

— Istotnie — zawołał — oddajesz nam wa
żną usługę. ’

— Bardzo mnie to cieszy, panie kapitanie,! miałyby takiego połysku: widać, że nie leżały 
starałem się polecenie spełnić. " j w ziemi. A więo kłamiesz, bratku.

Jan Ctene wydał rozkazy, potem rozpy-j — To sobie dobre! — zawołał rzekomy 
tawszy, w którem miejsou oficer pozostał, wy- ohmielarz z gniewem — oddaję usłngę, podno

Gdybyś mówił prawdę , te pistolety nie
rby tak

nielada.
Usługę ?
Tak, spotkałem na drodze rannego ofioe- 

ra. Koń zwalił się na niego i nogę mu złamał. 
Biedak wzywał ratunku. Zbliżyłem się, żeby 
mu nieść pomoo. Był to oficer sztabu głó
wnego ; ten wypadek przejmował go rozpaczą, 
bo nie pozwalał spełnić polecenia: oficer je
chał z rozkazem do jenerała. Ofiarowałem 
mu swoje usługi, dał mi list i prosił, że
bym ' go wręozył pierwszemu ofioerowi, któ
rego spotkam. Po ohwili wpadłem w ręoe 
tyoh oto ludai, nie dali mi się tłumaczyć, 
obeszli się ze mną brutalnie. Gdybym był 
wiedział...

— Czy masz ten list przy sobie?
— Oto jest, panie kapitanie.

Jan Chene wyoiągnął rękę, zaledwie rzu
ciwszy okiem na nieznajomego j duży, kuli-

Philippeyille przed świtem.
' — To dziwne — wtrąoił jeden z żołnie

rzy — przed ohwilą mówił, że jedzie do 
Walcourt.

— To na drodze do Phillpperiile.
— A nosi przy sobie takie cacka: to mu za-

Sewne pomaga do skupywania ohmielu — do- 
ał podejrzliwy żołnierz, kładąo na stole, przy 
Janie Chene, dwa duże pistolety.

Bzę rannego, świadczę mu, oo w moj*j mocy. 
podejmuję się trudnego - zlecenia, które mnie 
naraża na stratę czasu ' i za to wszystko popa
dam w podejrzenie. Osy to słuszne?

— Panie kapitanie... — przerwał żołnierz.
— Mów. . . . . .
— Ten człowiek ani myślał oddawać przy

sługi, bo-gdyśmy krzyknęli: Wer da?-nie 
odpowiedział odrazu, chciał się widocznie wy
mknąć ' i . zrobiłby to z pewnością, gdybyśmy 
mu pozwolili.

Żołnierze byli przejęci _ wogóle nieufno
ścią, zdawało im się, że cesarz otoczony jest 
wrogami. Wszędzie węszyli zdradę.

1 Larerdiere ozuł, że mu się grunt z pod 
nóg usuwa,1 próbował jeszcze wykręoió się.

— O! 'niech mnie kule b iją / jeżeli kiedy 
będę się mieszał' w oudze sprawy. Niech tam

Kapitan do tej ohwili nie zwraoał uwagi dokoła mnie ludzie giną, łamią nogi — oo 
na rzekomego ohmielarza. Był wprawdzie roz- mnie to obchodzi. Powiadają, żem ohoiał uoie- 
kaz aresztowania wszystkich przejezdnych i kaó. "Czyż wiedziałem kto mnie napastuje? 
przeohodniów, zmierzających ■ ku granioy, a to A jak ozłowiekowi zagrodzą drogę bagnetem, 
w celu ukryoia marszu armii, aż do ostatniej to nie dziw, że się na bagnet nie nadziewa, 
ohwili. - _  ̂ tylko ominąć go próbuje... A zresztą gdybym

Ale tu rzeoz była inna. Wieśniak został ohoiał doprawdy uoieo, to ktoby mi przegzko- 
sohwytany na ziemi francuskiej i jeohał do dził? Znam lasy Beaumont, jak swoją kieszeń, 
franouskiego miasta. Philippeyille należało | Te odpowiedzi były dość logiozne, leoz 
wćwozas do Franoyi i było zajmowane przez, znalezione przy włościaninie pistolety, nie

licowały ze spokojnym zawodem ohmi 
larza.

— Wszystko to bardzo możliwe — rze 
Jan Ch£ne — ale jeśliś jest prawdziwym ; 
tryotą, to naszą nieufność zrozumiesz i po 
staniesz w biwaku do jutra rana. Potem 
dziesz mógł sobie jeohać, dokąd ohoesz.

Pozostać do rana, znaczyło to nie dotrz 
na oza* do p. de Bonnnont...

Layerdiere zbliżył się nagle do Jana Ch 
ne i rzekł mu półgłosem:

— Panie kapitanie, proszę odprawić tyoh 1 
dzi. Chcę panu ooś powiedzieć.

— Dość tego — odparł kapitan srogo — 
mam czasu do straoenia. J *

A zwraoająo się do żołnierzy, zawołał:
— Odpowiadaoie za tego ozłowieka. ■< Oboh 

dzió się z nim łagodnie, ale gdyby ohoiał uoi 
kać, to kulą w łeb.

Layerdiere zagryzł usta do krwi. W  bi 
ły dzień, w świetle słoneoznemV trudniej to 
jeszcze, będzie utrzymać 1 się w swojej ro 
ohmielarza. A więo niebezpieczeństwo wielki 
mu grozi. W  wypadkaoh takich, podejrzenie 
szpiegostwo bywa wyrokiem śmieroi.
■ — Chodź-no, drogi kmiotku — rzekł jede 
z żołnierzy krotochwilnie.

— Chwilkę jeszoze — zawołał Layerdiere. 
ranie kapitanie, mówiłem już, że ehoę się rot 
mówić z panem, w oztery oczy.

— Jeżeli masz ,mi oo do powiedzenia, to 
uiów głośno. "

— Mówię i powtarzam -— mogę to powie 
dzień tylko w oztery oozy. Chodzi o rzecz 
ważne, bardzo ważne. ^

Layerdiere zmienił głos, nie seplenił juś” t 
z chłopska. - '

Ta nsgła zmiana zdtiwila Jana Chene.
— A więo dobrze — zawołał po namyśle.-' 

Nieeh dwóch ludzi stoi za drzwiami w pogr 
towiu na każda moje wezwanie.

(Ciąg dalszy nastąpi).

>
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■W 1 H  LUDWIKA 8 TADTMULLERA "W ©

lat istniejący
handel sukna 

i towarów wełnianych
pod fi mĄ

JAN W ALLA CH  i SYN
Lwiw Ry«*k 33

poleca się.
Na I-em piętrze

S k ł a d  s u k n a  na
KONFEKCYE DAMSKIE.

1899
K  A  Ł E N D A l Z S t

Śmigus,
Haliczdnin, 
Powszechny (fiilarza) 
ttBławateku 
Ziemianin,
„Zart“,
Wiener Bote, 
Fliegende Bliitter, 
Punsch Kalender,

Jakotei wszelkie in e  iw boaa  I
k l e s i o i k t w e  t  d e i e i a e

poleca F. T. PabUcsnużoft aajitorm
blira dzlannlków i ■iłisztś

LUDWIKA FLOHNA
L w żw  ii. Kania Ludwika llszba 8.

Na  g w ia zd k ę  i k a rn a w a ł mogę
zrobić w przeciągu dwóch tygodni na 

zamówienie c h u s t e c z k ę  do nosa z ko
ronki irlandzkiej w cenie 5 zi. Bliższe 
szciegóły listownie. Proszę adresować N. P. 
Kańczuga. ___________ ___

Do  sp rze d a n ia  w piątek 2 grudnia 
na targowicy końskiej we Lwowie ele

gancki Kutschir Fąjeton z fabryki wiedeń
skiej, prawie nie używany, na resorach i 
oliwnych osiach. '    ______________
M ick ie w icz a  14 do wynajęcia 6 po- 
111 Jioi z kuchnią i przynależytośtiami. 
i* ra szew ak iego  7 do wynajęcia 1

P°koi. ______________    _____
(Uowy Z a rzą d  rastauracyi W . J a n - 
■w kowskiego przy ulicy H a lick ie j 10 
poleca Sian. PT. Publiczności od 1 gru 
dnia 1898 smaczne i zdrowe potrawy ja- 
koteż najlepszej jakości trunki. O liczne 
odwiedziny uprasza aprz ĵmie z giętkim 
szacunkiem,____________ A , Y o is e .___

k k lop y , C za rn eck iego  k  
ifa r ty  k o re sp o n d e n cy jn e  „T yp y  
™ Indow e" wykonane prawdziwie arty
stycznie przez zakład fotograficzny Edwar
da Schillera są do nabycia pojedynczo i 
hurtownie (d la  od sp rzed a j sftcy c li p o  
cen a ch  h a rtow n y ch ) w składzie 
aparatów fotograficznych Ludwika Feigla 
we Lwowiee pasat Hauzmanna 8* Do na
bycia w biurze dzienników Ludwika Płonna 
ul. Karola Ludwika 1. 9.

Waor dla kupców na żądanie darmo. 
N a u cz y c ie lk a  z chlubnemi świade 
™ ctwami poszukuje posady do młodszych 
dzieci. Udziela przedmiotów szkolnych, 
językiem niemieckim włada biegle, może 
wyręczAÓ panią domu w zajęciach do-, 
mowych.

Łaskawe zgłoszenia pod adresem 
J. W. w Berezowicy małej, p. Iwanczany.

Tutki cygaretowe „NOBJLS
wyrebu W . B E Ł D O W a * I E G O ,  magistra farmacyi i chemika w Krako
wie ed»nacz%ją się d ym em  ła g o d n y m  1 ch łod n y m , n ie  zm ien ia* 
ją o y m  za p a ch u  i im a k u ty to n in , n ie  n a c ią g a ją  tłu szczom  1 
n ie  gasn ą  szy b k o , wskutek czego całego papierosa m ożn a  w y p a lić  
ze  sm a k iem . Do nabycia w handlach i trafikach. Próbki wysyłam bardzo

chętnie darmo i oplata?e.

JK U TY N O W A W Y  R ZĄ D C A
we wszyatUch gałęziach gospodantwa 
młody, um ty, bezdzietny, mogący wy
kazać s ę chlub temi świadectwami po 
isukujs posady. Wiadomość w burze 

wyUadnwczem 
J .  P O Ł 1 Ń 8 K 1 E G O  

Lwów, ul. Karola Ludw<ka 1. 5.

Z a rzą d  o g ro d u  w k ien n iow ie  Qchronna mafta. łokkŁŁżnżri
poczta Kań zag* ma na sprzedaż 

Z IM O W E
K o t w ic a .

L m im en ł. C a p s ic i co m p .

o cenie 5 zł. za 100 klg n» miejsca a pi 
zł. z opakowaniem i odstawą do kolei 

Pr**worok.
mnr • SUM

B E N E D I C T I N E
Najlepszy ze wszystkich likierów.

Zawsze j i na to baczyć ^  jy
trzeba, aby się u dołu y & j/r  
każdej flaszki znajdował 
podpis jenerał, dyrektora

t J^Przed domokrążcami się ostrzega.
Proszę kupować we Lw ow ie : w domu 

komisowym pp. Brandlera, Jagiellońska 15, 
w handlaob pp. Musiałowicz i Janik ulica 
Trzeoisgo Maja 1. 2„ p. Alberta Szkowrena 
p?ao Maryaoki, w cukierni pp. Hausera i 
Bieniedzkiego ul. Karola Ludwika.

« I < I- I--I « I - I *1

ce
z apteki Richtera w Pradze,

uznane jako znakomite uśmierzaj 
nacieranie; po cenie 40 kr., 70 kr. 
i 1 fl. do nabycia we wszystkich 
aptekach. Tego
powszechnie ulubionego środka

. domowego
należy zawsze zadać tylko w butel
kach oryginalnych z naszą ochronną 
marką „Kotwicą" z apteki Richtera 
I s przezornością uznawać 
tylko butelki z tą marką 
jako wyrób oryginalny.
Apteka Richtera pod złotym 

lwem w Pradze, i

ii

Ml fl

B l t U M i  W Y B O R N A  
w mleczarni przy ul. Batorego 1. 80 

poleca się Szanownej P. T. Publiczno* 
sci nietylko dobrocią, świeżością ale 1 
taniością. Kucharz Wiśniewski, który 
powrócił z zagranicy, poleca się również 
4o roboty na wesela, zabawy i bale, 

tak w mieście jak i na prowincji.

EDMUND
BRODKOWSKI

Lwów Batorego 1.
poleca Aparata 'i wszelkie 
przybory do fotografii za- 
wodowej, naukowej i a m a 
torskiej niżej cen konkuren- 
cyjnych. Cenniki gratiB i 

franco.
L ic z n e  u z n a n ia  eę w moim 

handlu do przejrzenia.

W ysyłk i na p row in cję  odw rotną pocztą
poleca

K A R O L  B A Ł Ł A B A N
w *  L w o w i e .

Wszelkie w skład wchodzące towary korzenne, południowe, wina węgierskie, austry- 
ackie i francuskie, w najlepszej jakości po cenach najtańszych. Jednocześnie polecam;

K  A  W  Y
I aromatyczne, czyste w smaku i wyda- 
|tne w napalaniu, franco do kaśdąj sta- 

cyi pocztowej, 
kl, Cejlon gruboziarnistej zł. 10*50 

ą \*i . . .  10*40

D l a  ibierającygli

KARTY korespondencyjne
z widokami.

KARTY korespondencyjne z widokami 
Lwowa po 5 ct.

KARTY korespondencyjne z ślicznemL 
artystycznie wykonanemi obrazami 
róhiej treści po 10 ct.

HUMORYSTYCZNE wid 
10 ct.

GALICYJSKIE TYPY LUDOWE po 
10 ct. — i porto za każdą kartę 2 ct.

Nadto olbrzymie karty 2 wzory po 50 ct, 
I 10 ct. porto wysyła biuro dzienni
ków Plohna we Lwowie, umieszcza
jąc na każdej karcie żądany adres I 
lwowską pieczęć pocztową.

widoki górskie po

Do Przeglądu
przyjmnje ogłoszenia
tcyłącznie 

L. P L O H N
blnro dsienników ;i 
• g łM sed . n i. K a ro la  

Ludwik* 9.
Ogłoszenia io rszystuck 

lisi lajtaniaj.
D ntas oflosaoia tylko

■  pmfbf.

Za 6 ct. kompletna potmeść obnema

łiDER4ROMANLESER“

m średniej 
Ouatemala . 
Laguayra . 
Mokka arabska 
Jawa złota ,

• a. ,  10-- 
. .  9*50 
. a 9-— 
. ,  10-75 
. , 10-75

- Chińsko-rosyjska 
H E R B A T A

zbioru majowego, ciemno naciągająca, 
czysta w smaku z nader miłą wonią.
*1, kl. Congo czarny . . zł. 160

a a Kaisoro • , a 2 -
a Familijnej . , . # 3 —
a Melange de Moskau . m 4—
,  Imperial. . . .  a
a Wysiewek najlepszych • » 1*60

C. i]k. dostawca nadworny

K A R O L
Zbytłowne towary galanteryjne

W I E D E Ń  I .  G R  A B E M  I I .
paryskie, londyńskie i wiedeńskie

Nowości. 
Monogramy herbowe.

| Ma Świ Mikołaja i Gwiazdkę |
NAJSTOSOWNIEJSZE

I e ś n lb  z ukończoną z bardzo dobrym 
postępem lwowską szkołą leśną, wyż

szym tgizmłnem, złożonym również zło
żonym również z postępem bsrdzo dobrym, 
żonatT, Ut 28, obecnie na posadzie nadle 
śniczego w większym majątku, poszukuje 
odpowiedniej posady. Adres A. Z. 12 po* 
ste restante Przemyśl.1 1 —" —‘ 1 ■'■■ ■ i " ■

K a rty  z podobizną
Bra M tL L E K A  

zmarłego z powodu dżumy 
da nabycia

__w blMW Plok»» ■!. gąrpU LaH-.ika 
P r*»jMłnJę panie nrS,M kanie j>od
ź r t & T *  D- C.wko^cs,

Ciasopismo wychodzące każdego 1, 10 i 
30.W miesiącu, zawleia oprócz nowel, po- 

esyi i innych artykułów
W KAŻDYM NUMERZE

kompletną obszerną powieść. 
Każdy zeszyt kosztuje 6 ct. 

Do ubycia w biuru diituików i o«l§ 
m ż  Plohaa Lirów, Karola Lndwika a.

3 5  e t. pół kilo s malcu
tylko w handlu Leonarda Soleckiego we 

Lwowie, ul Batorego 1. 2.

„KAISERBLATT"
wydane na uroczystość jubileuszową 

Jego Majestatu Cesarza

FRANCISZKA JÓZEFA
p o  5 0  Ct. i  1 z ł .

sprzedaje biuro dzielników Plohna we 
Lwowie ulica Karola Ludwika 1. 9. 

Na prowincję wysyła po 56 ct. i zł,l*05.

odpow iedakby j Weelftw M affow ijki

polec* w wielkim wyborze

F erd yn an d  G iittle r
we Lwowie ulioa Halioka 1, 20, plac Halióki 1. 3.

ROHCEGH
MjsiłiiEjszi naturalni wadi nimnln zer.srzją^ arssa i iiiizil;^

polecona przez nąjpienrise lekarskie powagi przy
nnnmll) chlsrozie, cierpień, nerw ow ych , nkórnych, kobiecych, vialar]l nt«.

Picie wodj trwa przez cały rok.
Składy we wszystkich handlach wód mineralnych i aptekach.

Przy odbiorze 2 kilo herbaty i  dopakowaniem innego towaru aż do wagi 5 k. 
franco do każdąj stacyi pocztowej. ___

B. Bredt i Ska
Fabryka m szyn, kitłćw paro
wych i aparatów Miedzianych, 

•dlewarnia żelaza I Metali
■atrudaia 400 robetaikAw 

to O tyn ii
miądzy Staniilaiioir.B a Kołomyja 
K o m p le t n e  u r z ą d z e n i*  s t 
r z e ln i  1 b r o w a r ó w  x Kotły pa
rowo i . lun . róinyoh ayatombw, a- 

kolomnows, wii(lkia|0 ro- 
a aparat* koHamnew*. wn^kis- 

,o  rodaąja aparat* J roboty koflar- 
akia miwUans, rury Bi«daifauia i i .-  
laans, wentyla, knrkJ, w ogóle *r- 
matnrf itti, K o m p le t n e  n r z ą -  
uzenla tarinttOwt M.uynyP*■ 
rowt, cało *■ ẑne, g»trv, cyrkułar 
W, Mtaace 1 do pil wóakla* u ‘>*xiapoit.u 

kAuców itd.
D la  k o p a b  

u ictw a  i 
p rze m y słu  
naRewegei 

głybo-

J ć n f  Sohutcr
wyłączny skład 

i pracownia 
k o ł d e r  i m a t e r a <
we LWBWłe , Kopernika

Ponieważ w wielu sklepach sprzed ni 4 
kołdry i materace jako moje wyrobfi 
oświadczam że ta we Lwowie nie robi? 
dla żadnego obcego «klepat leci •prz*' 
daję wlanego wyrobu kołdry i ma** 
race tylke n siebie we własnym ikH h 
ple przy ul, Koperaika 1. 6. Kołdrf 
dożę 1 na wacie wełnianej od 8*50 * 
każdej oeaie do ii. 14. Kotary atlaio^* 
jedwabne, dożę i na wełnie owcaej o* 
ił. 10*50 poaąwny. Materace czyi* 
włosienie od ił. 12*60 w każdej oea  ̂
do ił. 80. Podusski wloeienae I s pi 
na, pneśderadła, loiiewki itp. K 
wiec ma simę potrsetraje dobrą, de 
kołdrę lab materio, otrzyma takt 
najtaniej wprost w mojej praoowai wąa 
LwowSe, ol. Koperaika L 6 pod flrm#rA1

* J ó z e f  >łchuster.

Komy lohomowAirwe, 
hkk wimeń 
nafty.

lw»se5Atogo ro£uija jcgeoti ratlaeryA

P ' « p y ' l  d e r m o

W&Mlkte refconstru&eyc 
prawy jak najtaniej* .

C t a n j r  m xa£ aM r3K .o w ^ £ s .ś 9 .

i -

sNE-̂ jais?

Do P# T. Iłascietoli koni I
Jeżeli Wielmożny Pan zamierza dobre 

i tanie dery na konie kupić, zechce Wiel
możny Fan udać się do składu dywanów 
„Au LoPivr«u we Lwowie, nl. Sykstnsk*6. 
Tamże stnajdzie Wielmożny Pan ogromny 
wybór der po zdum,iewaj%ooniskioh cenach. 

Na prowtecn wysyłany aa iodasis aaw. legato Okutąwaas caaaikj grątia J fraco
   n M w w . u a  . " B u f i j ; —

C aroiJ fiiin ekń 1lłr.8Pedytor2y 
H W iedeń  Peast Lwów, Jagiellońska

J a g to lto ż ih a  1 2 .

. P r £ e g r o w i K i f . e s i a
w patatowaiyek, «ekjlą]%eyok patneby 
opakowaztą woaaok Ią4a* i norasn
kslajia Srogi kołowi i w m l*!s«*.

N I E Z N A N E
PAMIĘTNIKI KILIŃSKIEGO :

nadzwyczaj zsj mające opowiadanie 
współczesnych wypadków, własnoręcznie 

spisane przez Jana Kilińskiego. 
C e n a  1 z ł .  2 0  ct«

Do nabyda we wszystkich kiie sarn lach

Nowa Ustawa łowiecka
wraz z rozporządzeniem w yłonawczein.

Wydanie drugie.
C ena 20  cen tów .

Nakład G. Gebethnera i Spółki 
w Krakowto.

D O N IE I1E S 1E .
Blnro tocknioae jhr

nądownii antoryzowanego geometry jtoi 
cywilnego 

H ieesyiława Haussera i 
najdąje etę obecnie przy o). Batorego I* ^  
we Lwowie.

W nkree a jin o żd  aatoryzowaP* 
geometry cywilnego wchodzą następwl h i 
csyiBoid:

Podział pól i lasów na sekeye. 
lowazie folwarków, uregulowanie t 
czeaie granic zatartych lub spornych, 
dzielaaie przy podUtalach familijaTch, 
formacje w sprawach fosladlożd gra* 
wych w stoeumku i  tobolą, s e  ”  
i  opodatkowaniem stojące, spi 

planów sytaaoyjiyeh i t  d. 
Wymienione cajaaośd wykonają

w możliwie najkrótozpi ^  i ■  
howanem wynagrodaeaiem.

40 centów
pakiet śwfec 660 gramów na flui
poleci tylko handei i eo -srda Solec) 

we Lwowie ul. Batorego 1- 2.

Maiałak 4000 mor«ów» * cz®«°l l i a j f ą t w  ^ morgów dziewiczego 
we wschodn.ąj Galioyi pod korzysl 
warunkami na sprzedaż Bliższa w 
mość z wykluczeniem pośrednictwa w 
ceiaryi adwokatów Lisiewiczów ab 
śiciusiki I. 16, Liwóg*____________  ^

i . i

Jututeszoiii ilustracja,, l id
przedstawia; ąea r o z w ó j  A u s ir y 6 
jeżyku niemieckim) u  panowania 
Prendtzka Józef*, z  b a r d z o  lica* 
m l, i ł  ty s ty c z n ie  r w y k o n a n i  
i lu a t r a c y a in i ,  p r z e d s ta w ia ją  
m i d z le iu A ce  u iu is t a , b u d y *  
lu o n n m c u t  lu e  p o m a ik l  itd 
nabyci« w biurze dnesaikow 
Lwów, ulica Karolą Ludwika 9 po 8^

Na prowiacyt wrai z [wneia o5

/  NO WOŚĆ!
Szelki koronne bez okucia, lekkie i t 
patent całego świata, wyłączny skl»* V  

Lwowa . i ^

Górsxi i Szydłowi^W
_______ LWÓW plar Marymckł 8. __

. „ T t I Y M ( ^ [ y
Idealny krem mięt 3wo-wiśni iwy do ^  . 

tenia i konsemewania zębów a .
36 centów. tf f ,

4

t

szem

Górski i Szydłowski,
Lwów, plac Marraoki ** ^

D r O w r O i  hiarrdowa Staniatów Maa»— h i |po*h»» “ i i i  uaorg* *

I


